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Telefonu Mr. 4l. 


Kraków, 8 listopada. 

Dzisiaj padnie pod tępym toporem austrya- 
ckiego parlamentu jedyna w swoim rodzaju, 
pleśnią archaizmu biurokratycznego pokryta, 
instytucya stempla dziennikarskiego i 
kalendarzowego. Poseł Sokołowski, 
jako sprawozdawca komisyi prasowej, przedłoży 
zapewnie Izbie poselskiej wniosek © przyjęcie 
projektu rządowego, który czyni zadość żąda- 
niom, od całego szeregu lat, ze wszystkich stron 
Izby zgłaszanym. 

Stempel dziennikarski był dotąd specyalno- 
ńcią austryacką, nieznaną na całej kuli ziem- 
skiej. Nawet w tej Rosyi, która prewencyjną 
cenzurą nęka piśmiennictwo polskie, nie istniał 
nigdy stempel dziennikarski; ba, nawet tuż o 
miedzę, w Zalitawii, dawano sobie rady bez te- 
go „podatku konsumcyjnego* od drukowanego 
słowa. Prawdziwie wstyd, że dopiero teraz, i 
to gabinet czysto urzędniczy, zdobył się na od- 
wagę zniesienia stempla dziennikarskiego. Czyż 
tyle innych, i to „liberalnych* rządów nie mo- 
gło wyrządzić Austryi tego zaszczytu i uwolnić 
ją od, kompromitującej jej poziom cywilizacyj- 
ny, instytncyi podatkowej ? 

Tem większe jest nasze zdziwienie, że wczo- 
raj, na posiedzeniu komisyi prasowej, odezwał 
się; odosobniony, co prawda, głos, podnoszący 
wątpliwość, ezy rząd znajdzie pokrycie dla u- 
bytka, jaki zniesienie stempla dziennikarskiego 
za sobą pociągnie. Tem bardziej gorszącą jest 
rzeczą, że był to głos polski, a jaż wprost 
monstrualnem jest zjawiskiem, że głos ten wy- 
darł się z piersi polskiego dziennika 
rza! Poseł Merunowicz, jako redaktor Ga- 
gely Narodowej, uczał się nagle powołanym do 
obrony worka austryackiego i przypomniał rzą- 
dowi kwestyę równowagi budżetowej, którą ten 
rząd już przedtem rozstrzygnąć musiał, zanim 
przed Izbą wystąpił z wnioskiem o skreślenie 
z budżetu pozycyi stęmpla dziennikarskiego i 
kalendarzowego. To też słuszna spotkała nis- 
fvrtannego interpelanta ze strony przedstawiciela 
rządu, p. Kniasiołackiego, odprawa, który skru 
puly p. Mernn'wicza przekazał komisyi budże 
towej do leczenia i złagodzenia. s 

A przecież p. Merunowicz, jako poseł i pa- 
blicysta wiedzieć powinien, że rzad co roku ol 
brzymie samy lokuje w zapasach kasowych i 
że dochód z podatków przewyższa zawsze kwo- 
tę preliminarza. Wystarczy przypatrzeć się wy- 
kazom z dochodów podatków za I. kwartał hie- 
żącego roku. Wedle wykazów urzędowych (Zob. 
telegramy), dochód z podatków w tym czasie 
rb. jes: o 14 miliionów wyższy od do 
chodu w roku zeszłym. S'uba podatkowa 
wycisnęła z Austryi nadwyżkę, która nietylko 
pokryje wydatki zwiększone na pensye urzędoi 

ów państwowych i kolejowych, ale olbrzymią 
srosunkowo kwotę odeśle do kas państwowych, 
tytułem „zapasów*. Wobec tego systemu preli- 
minowania dochodów państwowych niżej, od fa- 
ktycznie przewidzianych, — marny i nic nie 
znaczący ubytek z powodu zniesienia stempla 
dziennikarskiego i kalendarzowego, znajdzie sil 
niejsze pokrycie w zwiększających się docho- 
dach państwa, niźli tego istotna zachodzi potrzeba. 

Zniesienie stempla wpłynie boz wątpienia do- 
datnio na rozwój dziennikarstwa wogóle, a 
ewłaszcza ludowego, które dotąd mie mo- 
gło spełniać swego zadania z powodu olbrzy- 
mich kosztów wydawnietwa. 


pa! ASS WO ZO EZR OZ 


teroryzmu hakatystycznego. 


Bezgilność 


(Sprzeczne pomysły hakatystów. — Krytyka an- 


tipolskiej polityki rządu. — Germanizacya zapo- 
mocą fabryk. — Polemika o szkołę handlową w 
Poznaniu. — Projekt usunięcia języka polskiego 


g gimnazyów Prus Zachodnich). 


Bezsilność i bezradność hakatyzmu praskiego 
zdradza się w mnogości pomysłów sprzecznych 
i miedorzecznych, których celem ma być zgnę- 
bienie żywiołu polskiego i germanizacya pro- 
wincyj wschodnich. — Hakatyści podają najroz- 
msitsze środki terorystyczne, środki bezwzglę- 
dnego bojkotu polskiej ladności w szkołach, re- 
prezentacyi gminnej i sejmowej i na wszystkich 
dziedzinach życia publicznego; ale sama przesa- 
da wybajałości tych projektów pozbawia je zna 
czenia praktycznego, gdyż wydają się anachro- 
nizmami nawet pcś ód tak barbarzyńskiej go- 
spodarki państwowej, jaką rząd pruski uprawia 
w Poznańskiem i Prusach Zachodnich’ 

Równocześnie szowinistyczna prasa niemiecka 
krytykuje germanizacyjną akcyę rządu, upatra- 
jąc w środkach rządowych, mających służyć ka 
zgnębieniu żywiołu polskiego, niebezpieczeństwo 
dla samejże niemczyzny. Stąd ciągłe nieporoza- 
mienia w obozie germanizatorów, ujawniające 
tylko zasadniczą niekonsekwencyę i bezeelowość 
polityki germanizacyjnej. 

Z tego stanowiska warto zwrócić uwagę na 
zaamienny artykuł szowinistycznych Alldeulsche 
Blótter. „Rząd pruski — czytamy w tym orga- 
nie — zamyśla wzmocnić niemczyznę na wscho 
dzie monarchii za pomocą popierania ogólnego 
wykształcenia i podniesienia przemysłu. Przy- 
znsjemy otwarcie, że nie mcżemy zachwycać 
się ani jednym, ani drugim środkiem. Fabryki 
odciągną cd wschodniego rolnictwa jeszcze wię- 
cej sł roboczych, zdziesiątkowanych już obieży 
sastwem, — a ostatecznie będą tylko wodą na 
młyn tych, którzy na ońcież oiwierają wrota 
napływowi słowiańskich żywiołów z Rosyi i 
Galicyi. Na seryo też zapewne nikt nie przypu- 
szcza, żeby niemieckich robotników skierować 
można do polskich fabryk; moża się to uda 
co de niektórych, lepiej płatnych sił; sle pol- 
skiego proletaryatu fabrycznego w każdym ra- 
zie nie można chyba nazwać pomocniczym środ- 
kiem germanizacyjnym. 

„Co się tyczy podnoszenia ogólnego wykształ- 
cenia przez lepsze i wyższe szkoły, przez nie- 
mieckie teatra i biblioteki, niechaj projektodaw- 
cy przypomną sobie, że właśnie od czasu, jak 
Polacy przez ogolay przymus szkolay i liczne 
zakłady szkolne przyswuili sobie wyższe wy 
kształcenie, i udkąd przez to wyrobił się nie 
istniejący dawniej polski stan średni, że wła- 
śnie od tego czasu przeciwieństwa między Niem 
cami i Polakami znacznie się zaostrzyły, a nie 
przyjażń znacznie się powiększyła. Ten fakt 
niezaprzeczony, Wartość dalszego popierania wy- 
kształcenia przedstawia dla zniemczenia wscho- 
du w bardzo wątpliwem áwietle. A jeżeli nad- 
to popełniają się błędy takie, jak w Poznaniu, 
że mająca się utworzyć biblioteka zaopatrzona 
być ma w pełny zapas polskiej literata- 
ry, to już zupełnie nie może być mowy o na- 
rodowo-niemieckiej wartości tego środka. 

„Zdaje się jednak, że i ten wielki błąd nie 
wystarczą, albowiem czytamy, że w projekto- 
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zaprowadzoną być ma nauka języka pol-| Wiadomość, dotycząca gimnazyuw we" nl samą, musiałoby stłumić w nim uczucie 


czonem było szczególniejszem poparciem byłego 
naczelnego prezesa Ka. Poznańskiego. 

Po cóż — pytamy — zadają sobie tyle tra- 
du, żeby Polakom odmawiać nauki religii 
w języka polskim — eo, naszem zdaniem, 
zupełnie jest zbytecznem, — jeżeli równocześnie w 
wyższym zakładzie naukowym ma być zapro- 
wadzona nauka języka polssiege? Języka nie- 
mieckiego należy tych pznów nauczyć, a nie, 
żeby zakład państwowy miai jeszcze utwierdzać 
ich sztucznie w przeciwieństwie do prusko-nie- 
mieckiego państwa! 

„Daleko słuszniejszemby było, gdyby do tych 
zakładów naukowych, jak tego żąda Deutsche 
Zeitung, przyjmowano jedynie aczniów niemie- 
ckich, a zamknięto wyższe szkoły dla Polaków. 
Niczem zań nie da się jaż wytłómaczyć, ażeby 
w szkole, której zadanie polega na niemcze- 
niu wschodu, zaprowadzono wykład języka 
polskiego; środek taki nietylko naraziłby niem- 
czyznę, ale jeszcze naraża nas na drwiny i po- 
śmiewisko przeciwników”. 

Tak więc obóz germanizatorów sam nie wie, 
czego chce: jedni poplecznicy niemczyzny żą- 
dają zakładania bibliotek i szkół fachowych 
w Poznańskiem, aby zachęcić Polaków do kul- 
tury niemieckiej, dradzy chcą właśnie z tych 
szkół Polaków wyłączyć, gdyż w kształceniu 
Polaków upatrują niebezpieczeństwo dla niem- 


taalaym wykładzie języka polskiego w szkole 
handlowej w Poznania upatrują widmo, przera- 
żające prawowiernych Niemców! Wszak zada- 
niem szkoły handlowej nie jest germanizacya, 
lecz szerzenie umiejętności handlowych, a w pro- 
gram takiego zadania wchodzi też nauka ró- 
żnych języków, źwłaszcza zaś ojczy tego języka 
ludności, która swe dzieci ma do szkoły po- 
Byłać. 

Zresztą spór ten przedwczesnym jest, gdyż 
sam zamiar stworzenia szkoły haudlowej w Po- 
znaniu jest jeszcze oddalonym projektem, a cóż 
dupiero mówić o wykładzie języka polskiego 
w tej szkole. 

Co zaś do potwornego pomysłu wyłączenia 
Polaków ze szkół fackowyc”, aa ziemi polskiej 
zakładanych, to stwierdza tylko wymownie, że 
hakatyzm, znajdujący się obecnie w stadyum 
przesilenia, nie cofa się przed żadną miedorze- 
cznością terorysmu i bojkotu! 

dziwnem przeciwieństwie do poruszonej 
Sprawy szkoły handlowej w Poznaniu znajduje 
się wiadomość, że w jednem z gimnazyów Prus 
Zachodnich, mianowicie w Chełmnie, gdzie 
jeszcze do pewnego stopnia tolerowaną jest 
nauka języka polskiego, nauka ta 
ma być we wszystkich klasach niż- 
szych, włączznie z tercyą, zupełnie 
zniesiona — i krążą pogłoski, że ten sam 
środek ma być zastosowanym także w innych 
gimnazyach Prus Zachodnich. 

Jeżeli rozporządzenie to wyszło od ministra 
oświaty, a nie jest tylko pium desiderium po- 
bocznego rządu hakatystycznego, to cóż powie- 
dzieć o owych rzekomych strachach antipol- 
skich przed zaprowadzeniem nauki języka pol- 
skiego w nieistniejącej jeszcze szkole han- 


wanej szkole handlowej w Poznaniajdlowej w Poznaniu! 


skiego, wyszła, jak się zdaje, z Grudziądza, 
z antipolskiego Gesclliger'a, wymaga więc je- 
szcze sprawdzenia, ale stwierdzić musi, że samo 
pojawienie się tej wieści wywołało w całem 
społeczeństwie polskiem głębokie oburzenie! 

Teroryzm kakatystyczny rozbija się o własną 
niedorzeczność, ale rząd pruski nie ustaje w wy- 
szukiwaniu konkretnych środków prześladowania 
języka polskiego i polskiej ludności! 


6-0 „ U. ą „ia — | 


odrębności, ostatnią podporą subjektywnego na- 
rodowego bytu. Przytem, ze stanowiska pol- 
skiego, — które, jeśli ma być rzetelnie pol- 
skiem, rdzennie rewolucyjnem, to jest odpór 
rządowi rosyjskiemu dającem, być powinno, — 
całe przewództwo i dowództwo rządowe, ta ro- 
la nauczającego ochmistrza , czułego opiekuna Í 
zarazem  rozśmieszającego kuglarza, podjęta 
przez rząd rosyjski w karatorych trzeźwości 
w Polsce, tylko szkodliwą dła nas być może, 
a zatem znienawidzoną nam być powinna. Lad 
się nie wynarodowi: zapewne; ale się zepeuje, 
a zepsucia, dopóki go jeszcze nie ma, łatwiej 
jest zapobiedz, niż zaradzić, gdy jaż przyjdzie. 


Listy z zaboru rosyjskiego. 


skiego. Nie wierzyliśmy oczom naszym, czy- 
tając, że prawdopodobieństwo tej wieści 


czyzny. Inni wreszcie boją się wszelkich no- już i spełnić się mających dobrodziejstw rządu 
wych projektów i już w samej pogłosce o ewen- rosyjskiego; inni wpadają w prąd tego samego 


Warszawa, | listopada. 


(Nasi publicyści i kuratorye treećwości. — Poli- 
tyka trzeźwości. — Zabawy i złe nałogi. — Po- 
chody e chorągiewkami. — Teatr rosyjski). 


Zaślepicnie i lekkomyślność jednych, a zu- 
pełna bezmyślność innych publicystów naszych, 
jeżeli unas, pod żelaznemi kleszczami cenzury, 
o publicystach mówić wolno, przy nacisku rzą- 
dowym, wydały przewidywany rezultat: osła- 
biły naturalną w Polakach nmieufaość do darów 
rosyjskich: do karatoryów trzeźwości. Coraz 
więcej nazwisk polskich tak z samej Wasza- 
wy,.jak z prowincyi wshodzi na regestra rosyj- 
skie, a wszystkie z radością zapisuje u siebie 
Warssawski Dniewnik. Jedni mudlą się wraz 
z petersburskim Krajem na książce spełnionych 


wiatru, który porusza skrzydłami publicystycz- 
nego przyrządu Bolesława Prussa w MKuryerze 
Codziennym, do innych umiał się dobrać p. Stra 
Szewicz rozrzewniającemi obrazami moralności, 
która pas czeka od kuratoryów; wielu uległo 
złudzeniom , jakiegoś kulturalnego wpływu” wy 
promieniającego się z pod niewinnych, jakoby 
zabaw: i tak stało się, że samodzielne nawet 
umysły, choć na krótko, dały się porwać pe: 
zorom jakiegoś dodatniego oddziaływania, w któ- 
rem dotychczas jeszcze nie widać politycznego 
Żądła. 

Ż wymienioną na końcu kategoryą obała- 
maconych , jako rajpoważniejsią, przedewszy- 
stkiem zdrowy instynkt i 
wy rozprawić się powinny. 

Prawda, źe teraz jeszcze Żądeł , wręta jado- 
wityeh, nie widać; ale każdy, kto cierpliwie pa- 
trzeć umie i nie ociera się tylko o zjawiska, 
musi jaż dzik widzieć zastawione sidła, lep na 
głapie 


rozsądek narodo- 


muchy, grunt uprawiony pod zasiew tru- 
jącego ziarna. W polityce rosyjskiej, takiej, ja 
ką książę Imeretyński w memoryale swoim za 
rysował, wszystkiem jest podstęp, a w podstę: 
pie zręczność. Nie bierze się fortecy odrazu 
szturmem, bo wziąć jej tak miepodobra 
zrobi się więc podkopy i zasadzki. Nie rzuca 
się tej ofiary, którą się na zagładę przezna- 
czyło, od razu pod stopy swoje, bo jej jednym 
zamachem powalić niepodobna: więc sie ją ła- 
godnie do siebie przyciaga, oswaja z sobą, te- 
pi w niej aczucie obcości i wstręta, i cierpli- 
wie Się czeka, aż się z niej własną jej indywi- 
dualnońć historyczną wypruje, a nową wpro- 
wadzi. Jeżeli samo pogodzenie się z lisem by- 
łoby już dla narodu drogą śmierci, oswajanie 
się ludu z ciemiężcą, z jego mową, obyczaja- 


Dziś, kiedy rząd rcsyjski roboty swe rozpoczy- 
na, dopiero potrzeba jasno w nie patrzeć, cało- 


łokształt ich obejmować, metody i cele rozu- 


mieć i środki przeciw działaniu i ratunku przed- 
siębrać. 
A zepsucie przez kuratorye trzeźwości wejść 


w naród musi, jeśli ich naród od siebie cdrazu, 
w ich początkowym rozwoju, nie odtrąci. Kto 
tego nie widzi, choć mu sam książę Imeretyński 
oczy szeroko otworzył, ten w najskromniejszej 
nawet narodowej radzie głosu zabierać nie ma 
prawa. Gospody, czytelnie, książki, odczyty 
czasopisma, zabawy wreszcie: wszystko pcha nas 


w dół, do zgnilizny, do wyrzeczenia się odrę- 
bności narodowej. 


Błędnem jest całkiem mniemanie, jakoby w do- 


tychczasowych zabawach trzeżwości nie było nie 


zdrożnego. Kto widział pochód dzieci z chorą 
giewkami w parku na Pradze, ten drugi raz 
zdania swego nie wygłosi, jeśli swego „ja“ nie 
stawia wyżej nad prawdę. Wszystko w tej za- 
bawie jest rosyjskiem — prócz biednych pol- 


skich dzieciątek. Oto na czele kroczy syn p. Li- 
gina , student uniwersytetu. Za nim oficerowie 


policyjni, za oficerami żandarmi, za żandarmami 


orkiestra wojskowa, utrzymująca rytm w pocho- 
dzie i za takim łbem rosyjskim ciągnie się-do- 
piero, wije się rad.sny wąż z dzieciątek polskieh! 
Gdy rząd, wcielony w policyę, zastępuje maleń- 
stwu w zabawie matkę, starszą siostrę, lub jej 


przyjaciółkę, rząd jest dla maleństwa czemś, 
sprawiającem mu przyjemncść; dziecko uczy się 
kochać mundur, lgnie do niego, oswaja się z mo. 
wą, z komendą rosyjską, z rosyjstwem Samem: 
a złe ziarno, zasiane w duszę, wschodzł w niej 
później, jako obojętaość ua rzeczy awojskie, za- 
pomnienie o nich, spoufalenie się z cudzoziem- 
czyzną , straszną, bo w siłę polityczną, w ©o- 
dzienuą, co dzień, co godzinę tętniące pariowa- 
nie zbrojne. Niepodcbna, aby podobne zabawy 
nie wszczepiały na całe życie niedobrych wspo- 
mnień i nałogów. Dziś nawet klowoy, wynaj- 


mowane do rozśmieszaaia dzieci w momentach 


przełomowych, nie wahają się wydawać okrzy- 
ków rosyjskich, a okrzyki te swobudnie wpa- 
dają we wrażliwość dziecięcą. Pamiętać potrze- 
ba, że jak ciała, tak dusze, upadsją w dół bie- 
giew przyspieszonym; każda chwila następna 
potęguje się poprzednią. Rząd rosyjski, mając 
wilezą naturę, ma też i wilczy apetyl; każda 
zdobycz osiągnięta budzi w nim bez końca żŻą- 
dzę osiągnięcia nowej: a tu zdobyczą jaż jest 
samo ściągnięcie, zwabienie ludu na zabawę. 
W tym roku w Warszawie zadowalał się tea- 
trem polskim, ale w tym roka już, pierwszym 
swej działalności zaczął myśleć o rosyjskim: 


mi, ze znamionami narodowemi, z narodowo | pomiędzy dwie sztuczki polskie ma być wsta- 


Koleją do Tatr. 


Zakopane, 3 listopada. 


Koleją do Zakopanego! Oto hasło, które od 
tygodnia podają sobie miłeśnicy naszej perły 
tatrzańskiej. Marzenie lat wielu stało się faktem 
dokonanym, radując serca wszystkich stałych 
bywalców Zakopanego. Doczekaliśmy się na- 
reszcie upragnionej chwili, kiedy o każdej roka 
porze, bez narażania się na trudy i niewygody 
ośmiogodzinnej podróży budką góralską, można 
się znaleść pod Tatrami, kiedy nowa arterya 
komunikacyjna otwiera szeroko wrota postępowi 
i eywilizacyi, rozpoczynając nową erę w rozwoju 
i przyszłości Zakopanego. 

W pociągu kolci państwowej, opuszczającym 
dworzec krakowski o godzinie 9 rano, zebrała 
się nas spora gromadka miłośników Tatr, pra- 
goących odbyć podróż do Zakopanego nową 
koleją. Wszyscy rozmawiają wyłącznie o nowej 
drodze, wszyscy snują śmiałe, nierzadko prze- 
sadne kombinacye co do przyszłości całego za- 
kątka kraju, nietkniętego dotąd szlakiem kole- 
jowym. Nawet podziwiany zazwyczaj malowni- 
czy krajobraz Kalwaryi i Babiej Góry nie zwraca 
dziś niczyjej uwagi. Oczekujemy gorączkowo uka- 
zania się stacyi w Chabówce. 

O godzinie pierwszej stajemy u celu. Na dworca 
dawniej przepełnionym natrętnie cisnącymi się 
wożnicami, zachwalającymi swe płócienne budki, 
nie widać teraz ani jednego górala. Pociąg za- 
jeżdża przez nowo zbudowany przy rozszerzaniu 
stacyi most na dworzec w Chabówce, gdzie ocze- 
kuje na nas nowiuteńki, jak z pudełka wyjęty, 
pociąg kolei zakopiańskiej. Po półgodzinnym 
przestanku, przeznaczonym na obizd, zajmujemy 
miejsca w nowym pociągu, który niebawem cał- 
kowicie się zapełnia. Jestto pociąg mięszany, 
gdyż obok czterech wagonów osobowych, wiezie 
tąkże aż dwa wozy towarowe. W klasie trze- 


ciej zajmuje miejsca gromadka górali, jadących 
do najbliższej stacyi w Rabie, reszta podróżnych 
jedzie do Zakopanego lub Nowego Targu. 

Cała kolej, mająca długości 43 kilometry, po- 
prowadzona jest doliną rzeki Raby po pod wzgó- 
rzami Obidowej, którą okrąża długim łukiem. 
Tor biegnie początkowo równolegle z linią kolei 
państwowej w kierunku Jordanowa, poczem 
skręca się ku południowi w dolinę Raby, mało 
przedstawiającą urozmaicenia. 

Pierwsza połowa drogi, obejmująca szlak od 
Chabówki do Nowego Targu, nie sprawia zgo- 
ła wrażenia górskiej kolei. Pejzaż z obu stron 
jest jednostajny, tor biegnie krajem wzgórza, 
którego jedn Ściana zasłania całkowicie widok. 
Okolica sprawia wrażenie zaniedbanego zakątka, 
w którym mieszka ludność, zaspokajająca swe 
potrzeby w Sposób najprymitywniejszy. Z ni- 
skich chat wychylają się postacie, wyglądające, 
jak uosobienie nędzy i cywilizacyjnego zanie- 
dbania, zdziwionem i wystraszonem okiem wio- 
dąc po nigdy miewidzianem zjawisku, jakiem 
się dla nich przedstawia pociąg kolejowy. — 
W ten sposób mijamy stacye Rabę Wyżnią, 
Sieniawę i Lasek. Przed ostatnią z wymienio- 
nych, wychyla się z lewej strony piękny ko 
ściół w Klikuszowej i widnieje wspaniały grzbiet 
Obidowej, który, już okrążony, pozostawiamy na 
uboczu. A 

Pociąg posuwa się wolno, zagłębiając się w 
przekopie, którego nagie, połupane i wyszczer. 
bione skalnemi złomami ściany zaglądają 0 
czasu do czasu w okna wagonu. Nareszcie od- 
słania się wielka dolina, mgłą jesienną okryta, 
oświetlona resztkami promieni zachodzącego 
słońca. Na tle nowego krajobrazu ukazuje Się 
nagle zdumionym oczom wspaniały, majestaty- 
czny wał gór, którego prześliczna koronka lśni 
się w złotym blasku słonecznego oświetlenia. 
A poniżej, w dolinie, wystrzela ku górze jasna 


Lokomotywa zwalnia biega, pociąg wjeżdża 


Jeszcze jeden most największy na całej dro- 


na lekko łukiem rzucony na Czarnym Danajcu |dze przecina Biały Dunajec, którego srebrzysta 


most i staje. 


wstęga towerzyszy pociągowi stale aż do miej- 


Na dworca w Nowym Targu gwar i ścisk. |sea, w którem tor kolejowy przecina starą szosę. 


Gromadka podróżnych i liczniejsza od niej rze- 
Sza towarzyszących im osób ciśnie się do po- 
ciągu, z którego okien wychylają się głowy 
podróżnych. To już nie wiedzemi ciekawością 
turyści, ale ludzie, których sprawy codzienne, 
handlowe i przemysłowe, wiodą do Zakopanego. 
Przed magazynami kolejowemi służba przesuwa 
naładowany wagon, który niebawem zwiększa 
tabor naszego pociągu. To prowiant dla Zako- 
panego. 

Od Nowego Targu począwszy, panorama Tatr 
widnieje nieprzerwanie z okien wagonu w Ca- 
łym swoim majestacie. Sine góry, mgłą otulone, 
rysują się coraz wyrażniej oświetlone reflsksem 
ostatnich promieni zachodzącego słońca. Pociąg 
przyspiesza biegu, tocząc się po niskim nagy- 
pie równolegle ze starą szosą. Mijamy Szaflary, 
witające nas stylową kamienną wieżą swego 
kościoła, mijamy stacyę Biały Dunajec z pe- 
wnym niesmakiem, opierając wzrok o banalne, 
szablonowe i tak nielicujące z majestatem kra: 
jobraza budynki stacyjne. Wzdłaż kolejowego 
toru wszędzie jeszcze pracują gromady robotni- 

ów, widnieją stosy kamieni, przeznaczone do, 
umocnienia przejazdów i mostków. W kilku 
miejscach, na zboczu góry, widać ślady obsu- 
nięcia się ziemi, które przysporzyło „wiele kło- 
potu przedsiębiorstwu kolejowemu i opóźniło 
otwarcie drogi. - 

W miarę zbliżania się ku górom, granitowy 
wał Tatr potężnieje. Już można rozeznać rysu- 
jące się na widnokręgu, na Samym skraja wscho- 
dnim, charakterystyczne cyple skalne Hawrania 
i Murania, Koszystą i Świnnicę, na których od- 
blask zachodni różowe kładzie kolory. Poniżej 
szczytów widnieją grzbiety okryte śnieżnym Ca- 


wieża i skupiona koło niej gromadka dachów. |łanem, reszta osłonięta mgłą tonie w przestwo- 


To Tatry i Nowy Targ! 


rze i szarym mroku zapadającega wieczora. 


Widok się zmienia. Buchający parą potwór wy- 
trwale wdziera się w mroki tajemniczej krainy, 
a oświetlony odblaskiem ognia z pieca lokomo- 
tywy i na różowo zabarwiony słup pary, bu- 
chającej z komina, zda się oświetlać widno- 
krąg. Jesteśmy jaż na grzbiecie Antałówki. 
Zdala widnieją światła zwrotnie, „rozlega się 
przeciągły gwizd lokomotywy 1 jesteśmy na 
Chramcówkach w Zakopanem. 

Krzyk, zgiełk i ścisk nie do opisania. Kilka- 
dziesiąt osób eiśnie się do pociągu. W braku 
posługaczy kolejowych młode chłopaki góral 
skie wciskają się do przedziałów w wagonach 
i wyrywsją z rąk pakunki. Liczna rzesza wo- 
źniców, zszeregowana rzędem przed staeyą, ofia- 
raje natrętnie swe usługi. Portyerzy w liberyi, 
z nazwą ponsyonatów i hotelów na czapce, gło. 
śnem wywoływaniem usiłują zwrócić na siebie 
uwagę. 

To już nowa era Zakopanego. 

Na zakończenie kilka uwag informacyjnych. 
Zarząd kolei państwowej, kierujący ruchem na 
nowej linii, w przewidywaniu słabego ruchu zi 
mowego ustanowił na razie jeden tylko pociąg 
mięszazy, kursujący tylko w dzień z Chabówki 
do Zakopanego i z powrotem. W przyszłości w 
miarę potrzeby zaprowadzony będzie także dru 
gi pociąg wieczorny mający połączenie z nocne- 
mi poeiągami w Chabówce. Brak tego pociągu 
jaż obecnie dotkliwie daje się uczuć a wiele 
osób, nie chcących tracić dnia na podróż, musi, 
jak dawniej, posługiwać się góralskim wozem 
lub karetką pocztową. Z tej samej przyczyny 
poczta nie może korzystać z usłag kolei i jak 
dawniej tak i teraz dyliżans pocztowy krąży 
nadal pomiędzy Zakopanem a Chabówką dwa 
razy dziennie wożąe listy i pakunki. Na sezon 
letni mamy otrzymać dodatkowy pociąg tak zw. 


Targ połączyć s Węgrami. 


kąpielowy, który mieć będzie bezpośiednie wa- 
gony z Krakowa do Zakopanego, a nawet raz 
w tygodniu pociąg spacerowy. 

Ze względów oszczędności i w przewidywania 
małej rentowności kolei, ograniczono do cyfry 
minimalnej liczbę fankoyonaryuszów nowej ko- 
lei. Na całej przestrzeni tylko Nowy Targ po- 
siada jednego urzędnika, podczas gdy kierowni- 
kami wszystkich innych stacyj zrobiono t. zw. 
„podurzędników*. Personal służbowy na stacyach 
pośrednich, nie wyłączając Zakopanego, składa 
gię z jednej osobistości, która ma obowiązek 
spełniać faakcye kasyera, magazyniera, ekspe- 
dytora bagażów i telegrafisty. Że w tych wa- 
rankach prawidłowy ruch natrańć musi na prze- 
szkody, a wszelka ekspedycya odbywa się nie- 
dołężnie, łatwo zrozumieć. 

Przyszłość i znaczenie nowej drogi poduiesie 
się dopiero z chwilą połączenia kolei zakopań- 
skiej z koleją węgierską w Suchej Horze. Inter- 
wencya arcyksięcia Rainera, który tu niedawno 
bawił i sprawą się zainteresował, przechyliła 
podobno opinię ministerstwa wojny na korzyść 
Zskopanego, a budowa niebawem ma się rozpo- 
cząć*) Niezależnie od tego „rzą dwęgierski posta- 
nowił połączyć swą dotychczasową ślepą linię, 
doprowadzoną z Popradu do Podolińca, ze sta- 
cyą w Nowym Targu i budowę tę przeprowa- 
dzić własnym kosztem. W ten więc sposób po- 
tatrzański zakątek kraju, dotychczas tak upo- 
śledzony pod względem komunikacyjnym, pozy- 
ska dwie ważne linie kolejowe, które otworzą 
dlań szeroko wrota postępu i ovea 

r. 


*) Właśnie wezoraj donies idda; owe  tieterstwo 
kolejowe postanowiło nie Zskopaue, lecz Nowy 
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wianą jedna rosyjska. Nie jest to czcza pogło- | uzasadniona zresztą obawa pozwala przypuszczać, 
ska, jest zamiar poważnie powzięty. Jak też so- i 
bie z nim poradzi p. Maryan Gawalewicz? 


(Dok. nast.) Narrans. 
| — a --— | 


Budżet austryacki na rok 1900, 


(Telegram Nowej Reformy). 
Wiedeń, 8 listopada. 


Austryacki preliminarz budżetowy na rok 
1900 wykazuje w wydatkach: 1.585,403.938 K, 
w dochodach: 1.585 811.823 K, a więć nad- 
wyżkę w kwocie 407 889 K. Preliminarz bu 
dżetowy za rok 1899, dotychczas jeszcze nie 
uchwalony pr:ez Radę państwa, wykazał w wy 
datkach: 1.520,573.586 K, w dochodach: K 
1521509668 nadwyżkę zaś w kwocie: K 
936.082 Nadwyżka w roka 1900 maiejszą jest 
o 528.198 K. Wydatki w roku 1900 wynoszą 
o 64,830.347 K więeej, niż w roku 1900. — 
W sumie tej mieści się 17,009.120 Æ, prze- 
znaczonych na regulacyę płac służby państwo 
wej, a mianowicie: dla służby kolejowej K 
5,120 000, dla sług państwowych 8,000.000 K, 
dla żandarmeryi 1 489.120 K, dla straży skar- 
bowej 2,400.000 K, 

W etacie ministerstwa spraw wewnętrznych 
wzrosły wydatki na rok 1900 o 4 332.126 K. 
Powodem tego jest pomnożenie posad i regula- 
cya statusu urzędników w niektórych krajach 
koronnych, pomiędzy któremi jednakże Galicya 
nie figuruje. W nadzwyczajnych wypadkach 
znajdujemy wyższe kwoty na regulacyę Mołda- 
wy, Odry, Opy i Olszy, jakoteż dla budowli 
wodnych w Galicyi. Wstawiono również pozy 
eyę na budowę porta przy Wiśle. 

W etacie ministerstwa wyznań i oświaty 
wzrosły wydatki na uniwersytety o 2,324512 
K, na szkoły średnie o 4 995.082 K, na szko 
ły przemysłowe o 1.941.158 K, na szkoły lu- 
dowe o 358454 K, I ta regulacya płac profe- 
sorów uniwersytetu i nauczycieli gimnazyalnych 
Bpowodowała znaczny wzrost wydatków. Kliniki 
uniwersyteckie w Gracu otrzymały wyższą do 
tacyę, pierwsza rata na budowę czeskiej tezh- 
niki w Bernie wynosi 400.000 K, ma adapta- 
eyg gmachu  pogimnazyalnego św. Ann 
w Krakowie wyznaczone 83.500 K. W dzia- 
le szkół średnich preliminarz wykazuje pozycye 
na założenie gimnazyum państwowego Czo- 
skiego w Boskowicach, na subwencye dla 
imnazyów gminnych w Bregencyi i Morawskiej 

Btrawie (niemieckie), dia prywatnego gim. 
czeskiego w Morawskiej Ostrawie, dla nie - 
mieckiego prywatnego gim. we Frydku, na zało- 
żenie ozeskich szkół realnych w Kładwe i 
Taborze, na subwencyę dla czeskiej i niemie- 
ekiej szkoły realnej krajowej w Gódingu. Po- 
lacy zdołali uzyskać subweacyę dla gimnazyum 
w Cieszynie (zamiast przyrzeczonego upaństwo- 
wienia) i założenie jednego gimnazyum i jednej 
szkoły realnej w zachodniej Galicyi. W estra- 
ordinarium figurują pozycye na pomiejzezenie 
pragstiego gimnazyum niemieck'ego w kwoc'e 
100.000 K i prsgskiej czeskiej szkoły real- 
nej w kwocie 200.000 K. Wyższe kredyty przy- 
padły na rzecz szkół przemysłowych w Parda 
bicach , Śmiehowie i Bernie, wieszcie dia aka 
demii handlowej we Lwowie. Snbweccye otrzy- 
mają: wyższa czeska Szkoła żeńska w Pra- 
dze i taki sam zakład w Bernie. 

Ministerstwo fiuansów wykazuje zmniejszen'e 
pozorne wydatków o 4,656.580 K, oparte na 
budżetowaniu. Etat ministerstwa kolei wzrósł o 
13,347.080 K, ministerstwa rolnictwa o K 
1,451 607, ministerstwa sprawiedliwości o K 
1.602.583, ministerstwa obrony krajowej o K 
3,782.202. 

W działe dochodów pre imina z budżetowy 
przyjął podwyższenie dochodu z podatków bez- 
pośrednich w kwocie 12,905.800 K. Podatki 
pośrednie (opłaty konsamcyjne, stemple, nale- 
żytości) wykazują wzrosż w kwocie 45,359.780 


K. Pomiędzy niemi poda'ek od piwa oznacza 
preliminarz na 76 640.000 K, od wódki na K 


68,400 000, od cukra na 99 000.000 K. Po- 
datek spożywczy od cukru wziósł skutkiem za- 
prowadzonego na podstawie $ 14 podwyższe- 
nia opłaty z 13 ra 19 złr. od 100 kg o K 
29,460.000. 


na celu osłonić tylko własną słabość. 


milionów. 


faworyt spekulacyi, są obecnie przez nią po ma 


cyi „ultimowej* wskazywał na fakt, iż zaanga 


wym popytem. 


ników o braku wagonów i spowodowanego sku 


się dla spekulacyi bezprzedmiotową. 


w ubiegłym tygodniu nieco żywszy ruch. Zaoa- 
czny listopadowy termin kuponowy, był powo- 


wny h oraz pryorytetów, 


w myśl postanowienia Izby giełdowej zmienio- 
ny zostanie od lutego przyszłego roku sposob 
notowania kursów w urzędowej cedule kurs» 
wej giełdy wiedeńskiej. Za pods awę do prze- 
prowadzenia tej zmiaay i sposobu notowania. 


poszczególnych walorów notowano są w procen- 
tach. A 


Kronika krakowska. 


(Monolog Ślaza. — Ślaz w Krakowie. — Roz- 

pacz mieszkańców z ulicy Starowiślnej. — Smu- 

tek na Wesołej. — Nekrologi. — Co zrobię, gdy 
zostanę radnym.) 


Sądzę, że znacie owo dziewczę, które się na 
zywa Lilla Weneda ? Jeżeli je znacie, to zape- 
wne przypominacie sobie również kłamcę, tchó 
rza i Żarłoka Ślaza, który oszukiwał tak bez- 
czelnie św. Gwalberta ?... Otóż ten Ślaz, którego 
dusza również była czystą, jak zabłocone stopy 

, powiedział raz w jednym ze swych mo- 
nologów: 

„Moja nieboszezka matula mówiła, e 

Że kłamstwem wyjdę na pana — to kłamstwo, 

Co mi matu'a mówiła o kłamstwie, 

Ergo: jeżeli więc mówiła kłamstwo 

Powinna była zrobić tem fortunę — 

Umarła goła jak Lazarus — a ja 

Ledwom się kłamstwem nie usalmonował 

Na wieki...“ 


O Ślazie! gdybyś ty żył w Krakowie przy 
schyłku XIX. wieku, mógibyś wstąpić do re- 
dakcyi pewnego dziennika i tam kłamać do 
syta codziennie i wcale niezły wieść żywot ko 
sztem naiwnych prostaczków. A może ty, stary 
przechero, drogą metampsychozy wcieliłeś się 
już w krakowskicgo „publicystę* i teraz, czy- 
tając te słowa, w kułak się śmiejesz? Jeżeli 
tak jest rzeczywiście, to pamiętnj, że droga me- 
tampsychozy jest nmieskończona i dusza twa 
szlachetna jeszcze niejednej dozna przemiany. 

Wszelacy Ślazowie są dla społeczeństwa do 
kuczliwą plagą, istnieją atoli rzeczy, które je- 
szcze więcej od nich dają się we znaki. Jeżeli 
czytelniku, mieszkasz przy ulicy Basztowej i co- 
dziennie w południe otwierasz okna, sżeby wpu 
ścić przez nie świeże powietrze, którego strumień 
płynie pierścieniem plant — to chcąe ocenić 
szczęście, które jest twoim udziałem, idź choćby 
raz tylko na ulicę Starowiślną. Świetny msgi- 
strat jeszcze nie usunął stamtąd nietykalnej tan- 
dety, która ma ustąpić dopiero — jeżeli Bóg da 
zdrowie i pozwoli doczekać — dnia 1-go lipca 
1900 roku, a już postarał się naprzód o zastą- 
pienie jej inną „instytucyą*, bijącą nietyle w 
oczy, jak w nos... Domyślacie się oczywiście, 
że „instytucyą* ową jest zlew kloaczny, który 
wypełnia mefitycznemi wyziewami wszystkie do 
koła pomieszkania. Zrozpaczeni tą klęską mie- 
szkańcy daremnie dotychczas błagają o odwró- 
cenie od nich tej plagi — wzruszony tedy ich 
niedolą, spieszę z dobrą, bo niezawodną radą. 
Niechaj czemprędzej oddadzą na pewien czas 
bezpłatnie piękne mieszkanie w pobliżu cuchną- 
cej „instytucyi* któremukolwiek z dygnitarzy 
magistratu, niechaj mu wyrobią urlop, dyety 
panszsle i tym podobne rzeczy — w zamian zaś 
niechaj ów dygnitarz zbada rzecz na miejscu 
własnem powonieniem i wypracuje w tej spra- 
wie referat dla ojców miasta. Za skutek ręczę... 


Z ruchu finansowego. 


Kraków, 7 listopada. 

Wojna w Transwaalu i giełda wiedeńska stoją 
w dziwnym do siebie stosunku; im głośniejszem 
echem odbija się o targ wiedeński huk zieją- 
cych ogniem dział, tem większa cisza panuje 
w hali giełdowej; im więcej wojska zjawia się 
na południowym placu boju, tem mniej zjawia 
się na giełdzie osób i tem mniejszy jest pokap 
walorów. Stosunki, które się wytworzyły na 
giełdzie w Wiedniu, dadzą się tylko psycholo- 
gicznie wytłómaczyć, gdyż są one podobne do 
sytuacyi człowieka, który po wielu niekorzyst- 
nych doświadczeniach w życiu i wielu niepowo- 
dzeniach, traci zupełnie odwagę i nadzieję i tylko 
chwilowo idąc za przykładem drugich, zdobywa 
się na czyn energiczniejszy. Przykładem tym są 
w danym wypadku giełdy zagraniczne. Wie 
deński targ walorów odgrywałby już niezawo 
dnie zupełnie podrzędną rolę, gdyby Berlin nie 
sygnalizował od czasu do czasu nowej „haussy“ 
Bzozególnie w walorach górniczych. Zwykle czyni 
to Paryż i Londyn, a i obecnie ze zdziwieniem 
czyta nię nprawozdania giełdowe, donoszące, że, 
w Londynie, z wyjątkiem dni ostatnich, giełda 
znacznie mniej obawia się skutków wojny w 
Transwaalu, niż giełda wiedeńska. Ten fakt 
tem więcej zadziwić musi, jeśli się zważy, że 
Anstrya nie jest zaangążowaną w południowej 
Afryce ani honorem, ani majątkiem. Anglicy, 
Francuzi, Niemcy i Holendrzy jnwestowali w 
Transwaalu kolosalne kapitały. 

Trudno przypuścić, by z Austryi materyalnie 
był ktoś bezpośrednio zaangażowany w Afryce 
południowej, jeśliby jednak nawet tak było, to 
w danym wypadku chodzić m że o to lub owo 
nieznaczne przedsiębiorstwo. Żaden jednak targ 
nie drży tak na samą myśl 0 skutkach tej 
wojny i ewentualnej interwencyi mocarstw euro- 
pejskich, jak wiedeński. Ta niezwykła i nie- 


iż nie jest ona naturalną i ma prawdopodobnie 


Taksamo rzecz się ma na targu gotówkowym. 
I tutaj Wiedeń okazuje więcej bojaźni, niż każdy 
inny targ. Zażądanie jednego miliona więcej od 
Banku austro-węgierskiego wywołuje postrach 
i zamieszanie, jak gdyby siła fiaansowa Austryi 
na tem polegała, czy rezerwa wolna od podatku 
Banku austro-węgierskiego wynosi 14 czy 15 


Powracając do szczegółów, dokonanych w u- 
biegłym tygodniu transakcyj, nadmienić należy, 
iż walory górnieze, przez długi czas jedyny 


coszemu traktowane. Uwaga spekulacyi zwróco- 
ną jest raczej, jak to już w poprzednich sprawo- 
zdaniach nndmieniono, na akcye bankowe i ko- 
lejowe. Z akcyj bankowych stały ausiryackie 
akcye kredytowe na pierwszym planie; jakkol- 
wiek obroty nie przybrały znaczniejszych roz- 
miarów, to jednak żywo interesowano Się tą 
akcyą, a brak sztuk podczas ostatniej prolonga- 


żowania a la hausse znacznie się w ostatnich 
kilku tygodniach zredukowały. W akcyach Län- 
derbanku dokonano nader licznych transakcyj, 
a również Union i Bankverein cieszyły się ży- 


Na targu dla walorów kolejowych panowała 
dosyć silna tendencya wskutek doniesień dzien- 


tkiem tego zastoju w ruchu przewozowym. — 
Akcye kolei Staatsbahn poszukiwane były po wyż- 
szych kursach, a również Lombardy kupowane 
były w znaczniejszych partyach na rachu1ek firm 
zagranicznych. Zwyżkowy prąd panował również 
dla akcyj Buschtiekrader, które kupowane były 
przez poważniejszych kapitalistów na cele loka- 
cyjue. Zniżki doznały tylko akcye tramwajowe 
wskutek postanowienia, że walory te muszą Je- 
szcze w ciągu miesiąca zamienione być na nowe 
akcye, przez co kwestya ceny wykupna stada 


Walory górnicze zeszły natomiast na drugi 
plan; obroty trzymały się szczupłych granic, a 
materyal, ze względu na chwiejną tendencyę, 
był chwilowo w dosyć silaem zaofiarowaniu. Wy- 
jątek stanowiły nkcye węglowe, co znalazło 
J|dobitny wyraz w zwyżce kursu akcyj Bruzer- 
Koklen. Również dla akcyj przedsiębiorstw bu- 
dowy oraz pożyczania wagonów, okazywała spe- 
kulacya pewne zainteresowanie się wskutek cze- 
go cieszyły się pokupem Simmeringer, Nessels- 
dorfer i Waggenlech. Dalsza zwyżka cen nafty 
wpłynęła dodatnio na kars akcyj „Schodnica*. 

Na targa dla walorów lokacyjnych, panował 


dem liczniejszych zakupów rent, listów zasta- 
a zapotrzebowanie 
mogło być zaspokojone tylko po nieco wyż- 
szych kursach. W końcu nadmienić należy, iż 


przyjęto cedułę giełdy berlińskiej, gdzie kurs 


dąży, póki czas, na Wesołą, gdzie się jaż do- 
kcnuje wcale nie wesoły akt sprzedaży ogrodu 
Strzeleckiego. Cztery pierwsze parcele nabył, 


nekrologi uroczego parku. 
Nie należę do dziennikarzy, którzy przecho- 


tnych osobistości, chylących się do grobu, coś 
w rodzaju katastru ementarnego — ale od po 
niedziałkowego wieczora, to jest od czasu osta 
tniego posiedzenia Rady miejskiej, zacząłem 


neta austryackiego — nie uczynię nie takiego, 
co mogłoby uszczupiić prawa zwierzchnicze ma- 
gistrata nad Radą miejską. Postaram się o to, 


a zlewem kloacznyw powstała jeszcze trzecia 
»instytucya“, któraby radowała dla odmiany 
uszy okolicznych mieszkańców, naprzykład hala 
Z fortepianami do bezpłatnego użytku dla ubo 
gich czcicielek Bądarzewskiej. Będę głosować 
za miegraniczonem udzielaniem konsensów na 
Szynki, przeciwko „europejskiemu* brukowaniu 
Rynku głównego, za udzieleniem głosu wiryl 


się łaskawym względom wyborców. 
Grabiec, 


KRONIKA. 


Kraków, 8 listopada 


Na gimnazyum polskia w Cieszynie przesłaż 
p. Franciszek Matyja, kierownik szkoły w Trzebi 


naszym kresowym zakładzie składa Szanownym o- 
szkolnej“ w Cieszynie. 


wziąć udział w pogrzebie á. p. dra Jana Oświe 


tylko jako dobry lekarz, lecz także gorącym pa- 


tryctyzmem i czynami obywatelskiemi wzbndzał 
powszechny szacunek swych ziomków, którzy dają 
dzisiaj dowód tego swoim licznym przybyciem na 


pogrzeb. Smutny ten obrzęd odbędzie się dzisiaj o 


godz. 3 po południn. Ciało zmarłego z dworca ko- 


lei północnej przeniesione zostanie na miejsce wie 


czaego spoczynku. Wśród przybyłych na pogrzeb 
zasłużonego aarodowego działacza znajduje się p. 
Bronisław Koraszewski, redaktor Gazety Opol- 


skiej, który niedawno odcierpia? 8 miesięczne wię 


Śląsku, 


koszary wojskowe. 


profesorów kursów im, Raranieckiego na rok szkol- 
ny 1899/900, omawiano sprawę subwencyi dla gi- 


krakowskich. 


do teatru letniego w Parku krakowskim na godz. 


Andrzej, Mikołajski Zygmunt, Konczewski Tomasz, 
Szopiński Jnlian, Kamecki Wawrzyniec, Wiśniewski 
Józef, Kopaczyński i Szczerbuła. Porządek dzienny 
zgromadzenia obejmuj: zmianę statatu miasta Kra 
kewa, gimnazynm polskie w Cieszynie, działalność 
posłów m. Krakowa w bieżącej sesyi Rady pań- 
stwa, wnioski. 

Dla powodzian do komitetu pań Stowarzyszania 
„Czytelnia dla kobiet“ nadesłano 12 złr. 22 et. z 
dyrekcyi kolei państwowej. 

Loterya Stowarzyszenia nauczycielek budzi 
zwykle w mieście naszem wyjątkowe zajęcie z po- 
wodu swego sympatycznego celu. Loterya jest do- 
rocanym czynnikiem głównym przysporzenia ma 
jatta Stowarzyszenia i ułatwia spełnienie e'ążących 
na niem obowia:ków, Jak to wykazuje zeszłoroczne 
sprawozdanie, Stowarzyszenie udzieliło w ciągu ro 
ka 12 osobom zapomogi w ogólnej anmie 839 złr. 
Są to wiekowe, schorowane, pozbawione środków 
do życia pracownice; 12 osobom udzielono poży 
czek w Ogólaej sumie 840 złr. Z dochodów osta- 
tniej loteryi zakupiono nowych książek za 200 słr., 
bogacąc bibliotekę i ożywiając abonament przypły- 
wem zajmujących dzieł. B;blioteka rozporządzała w 
chwili, gdy sprawozdanie oddano do drnku, 5310 
tomami. Cyfra ta zuacznie wzrosła w rokn bieżą 
cym. Wiadomo, Że głównym celem Stowarzyszenia 
jest zebranie odpowiedniego fundnszu na zaknpno 
domu schronienia dla nanczycielek, 

Zawody w strzelaniu z karabinka i pistoletu 
w „Sokole“ krakowskim odbywać się będą w dniach 
28, 29 b, m. i 1 grudnia r. b. Do strzelania o 
mistrzowstwo i nagrody dopuszczeni być mogą wy 
łącznie członkowie „Sokoła“ krakowskiego. Rozdą 
nie nagród i ogłoszenie mistrza nastąpi na wieczor 


Kto ciekawy, niechaj z ulicy Starowiślnej po- 


jak wiadomo, jeden z profesorów uniwersytetu 
Jagiellońskiego, a na resztę znajdzie się z pe- 
wnością legion amatorów. Niezadługo zniknie 
ten miły zakątek, pełen wspomnień przeróżnych, 
dzieci zań nasze będą tam oglądać kamienice 
w styla koszarowym i może nie będą nawet 
wiedziały, że niegdyś pośród wiekowych drzew 
była tu rezydencya króla kurkowego. Bractwo 
strzeleckie zrobiło dobry interes, a to przecież 
najważniejsza rzecz, ważniejsza w każdym razie, 
niż deklamacye prasy o poczuciu obywatelskiem, 
które nakazywało zachować ów ogród dla dobra 
i wygody miasta. Gdyby Bractwo strzeleckie 
było więcej kierowało się dobrą wolą, niż uczu- 
ciem scbkostwa, byłoby z pewnością bez wiel- 
kiego trudu zdołało pogodzić własny interes 
z pożytkiem współobywateli, ule... No — stało 
się i dzienniki mogą obecnie już tylko pisać 


wują w swych tekach gotowe nekrologi wybi- 


pracować równocześnie nad nekrologiem starego 
statutu gminnego i nad odą powitalną dla przy- 
azłego. Jeżeli przypadkiem zostanę ojcem mia- 
sta — co przecież nie jest wykluczonem wobec 
faktu, że hr. Clary został kierownikiem gabi- 


ażeby przy ulicy Starowiślnej między tandetą 


nego w Radzie przedstawicielowi Czasu po wsze 
czasy, będę, krótko i węzłowato powiedziawszy, 
radnym do wszystkiego... Co rzekłszy, polecam 


ni, kwotę 5 złr. 25 ot., zebraną podczas zaślubin 
p. Leopolda Białobrzeskiego z panią Aleksandrą 
Niedbałową w Krakowie, Za życzliwą pamięć o 


fiarodaweom serdeczne dzięki Zarząd , Macierzy 
Goście śląscy przybyli dziś do Krakowa, aby 


eimsziegu, lekarza z Katowic, który brał czynny 
udział w życiu marudowem na Śląskn i zajmował 
tam wybitne stanowisko. Zmarły odznaczał się nie- 


zienie za sprawę obrony uciśnionej polskcśsi na 


Komisya szkolna krakowskiej Kady miejskiej 
odbyła wczoraj posiedzenie, na którem prócz zała- 
twienia kilkn spraw administracyjnych, powzięła 
uchwały zarezerwowania 2 budynków miejskich, 
względzie placów, na których te kudynki atoją, na 


Postanowiono szkole żeńskiej w ogrodzie Angiel- 
skim nadać nazwę szkoły Św. Aany, zatwierdzono 


mnazyum żeńskiego, oraz sprawę wynagrodzenia 
gminy m. Krakowa przez gminę m. Podgórza zz 
uczęszczania dzieci z Podgórza do szkół Indowych 


„Zgromadzenie chrześcijańskich wyborców i 
Obywateli“ w Krakowie zwołnią dzisiaj plakatami 


6 wieczór przemysłowcy : Kuczyński Feliks, Szufa 


nicy grudniowej. — Przypomina się, że zwyczajne 
strzelanie odbywa się od godz. 7 do 10 wieczo- 
rem w Środy, piątki i niedziele, Jaknajliczniejszy 


udział druhów wskazanym jest ze względu na zain 
teresowanie się co do wyniku strzelania zawodo- 
wego; spodziewać się przeto należy, że strzelnica, 
jak dotąd, tak i nadal, licznie będzie odwiedzaną 

Katastrofa. Murarz, który padł ofiarą przy wezo- 


katastrofy obecnym był prezydent miasta, p. Fried 


mieście, mająca już tradycye, równie przykre a na 


wania nad budowami dotyczące władze. 


z spirytusem. 


Epilog tragedyi miłosnej rozegra się 10 b. m. 
przed sądem przysięgłych w Krakowie. O smntnem 
zdarzenin, które stało się powodem mającej się to- 
czyć rozprawy karnej, pisaliśmy już w właściwym 


czasie. W 17-letniej Albertynie Tino, córce leśni 
czego, zakochał się 25 letni Antoni Adamowicz, 


również leśniczy z Lelechowa (obok Janowa). Panna 


odpłacała się wzajemnością, lecz rodzice jej nie 


chcieli się zgodzić na związek małżeński, Młodzi 
zakochaai, nie mogąc się pobrać, postanowili umrzeć 


razem. W tym celu wyjechali 19 sierpnia b. r. do 
kcńczyć samobójstwem. Dzień cały walczyli z chę 


odebrał życie ukochanej, poczem skierował mor 
dercze narzędzie w własną zkroń, Rana była bar- 


dzc niebezpieczna, lecz nie spowodowała Śmierci 
Adamowicza, któremu została smntna bardzo na 
całe życie pam'ątka ezynu rozpaczy, bo utrata 
Złamanego, żywego nmiebostczyka pocią- 
gnięto do odpowłedzialności sądowej za sbzodnię 
morderstwa i awiedzenia. Przed sądem przysięgłyeh 
stanie za dni parę nieszczęśliwy młody człowiek, 
największy, jakiego sobie wyobrazić można kaleka, 
Rozprawa budzi wielkie w szerszych 


wzroku. 


bo ciemny. 
aferach zainteresowanie ze względu na wielki jej 
tragizm Obronę prowadzi mecenas dr. Friibling. 


. Morderstwo. Między wójtem gminy Wieniec, 


Ludwikiem Wojasem, s włościaninem Wojciechem 


rozstrzygnięty na korzyść Wojaga, 


grzżać przeciw Wojasowi i Lonce, że ich zabije. 
Dnia 6 lipca nastąpiła zgcda pomiędzy Wojasem i 
Tomerą, lecz już w kilka dni spór wybuchł po 
nownie. Daia 13 lipca b. r. w karczmie Abrahama 
Kemplera w Podegrodziu pows:ała kłótnia pomię 
dzy stronami, spór wiodącemi, 
stanął Lonka. 
z kare niy i udali się do domn. 


zabity. Oględziny lekarskie zwłok wykazały zgcn 
chotanie czaszki, prawej łopatki i następnie złama 
nie dwóch żeber. Podejrzenie skierowało się prze 


mężowi. Ponieważ na miejscu zbrodni aie dostrze 
żono żadnych Ślidów walki, przeto iatzieje domnie 
manie, że Tomera napadł podstępnie swoją ofisrę 
i spowodował jej śmierć gwałtowną. | 

Przeciwko Tomerse toczy Bię dziś rozprawa kar- 
na przed sądem przysięgłych w Krakowie. Tcybu 
nzłowi przewodniczy radca Katyński, oskarża prok. 
dr. Ptać, broni prof, dr, Rosenblatt, jako znawcy 
aądowo lekarscy występują pp. de. Schaitter i dr. 
F.limowski. 

Oskarżony do winy się nie” przyznaje. Wyrok 
zapadnie prawdopodobnie jutro. 


Pruska uczciwość. Wczoraj o żebranym chlebie 


powrócił do Krakowa 18 letni Franciszek Musiał, 
pochodzący z Kościelnik , efiara wyzysku i niencz 
ciw.śsi właściciela dóbr Niemca. Musiał przed kil 
ku tygodniami przybył ze wsi do naszego miasta, 
aby tu szukać zarobku i chleba. Agenci biura strę 


czeń p. Mikulskiej namówili nieletniego chłopca do 


wyjazdu na robotę na Śląsk pruski, obiecnjąc zło- 
te góry. Namowom uległo prócz Musiała paru je 
szcze wyrobników, nie wiedząc, że jadą tak dale- 
ko i co ich ezeka. Właściciel Niemiec, niejaki Mar- 


tini, obchodził się z polskimi robotnikami w sapo- 


sób wprost okrntny, pastwił się nad nimi i gło 
dził, Kazano biedakom pracować ciężko, lecz pła 
cić nie miał kto za pracę Robotnicy zbiedzeni i 
wycieńczeni postanowili piechotą i o żebraczym 
chlebie powrócić do domu. W drodze dwóch roz- 
chorowało się i zostało; jeden tylko Musiał do: 
wlókł się do Krakowa, skąd go władze policyjne 
wysłały do domu, wyrobiwszy w tym cela bilet 
wolnej jazdy koleją. Takie fakta nie są odosobaio- 
ne, podobaych Masiałowi biedaków jest więcej. 
Z ruchu wyborczego. Jak już wczorsj donie 
śliśmy, komitet przedwyborczy w Wieliczce u 
chwalił zwołać walne zgromadzenie wyborców na 
sobotę 11 b. m. o godz. 6 wieczór. Jako kandy. 
datów zaproszeno z mowami kzndydackiemi pp, 
dra Bindera, dra Adama Doboszyńskiego 
i prezydenta sądu nowosądeckiego, p. Kostkę. 
Kandydaturę p. Lipińskiego pominięto milezeniem, 
a ponieważ w Biały nie ma ona także najmniej- 
szych szans, i to zarówno w sferach polskieh , jak 
niemieckich, — przeto, w obecnych stosunkach, po- 
siada kandydatura p. Lipińskiego ozysto lokalne 
znaczenie w Nowym Sączu, gdzie jednak także wię 
cej ma antagonistów, niż zwolenników. 
Otrzymujemy następujące pismo: „Pracując 
aad stndgum o Maryanie Korwinie Kochanowskim, 


rajszej katastrofie na placu Szczepańskim, nazywa 
wa się Mateusz Jurkiewicz, a nie Stankiewicz; — 
zresztą żadnych więcej ofiar nie było. Jurkiewiezo- 
wi nie grozi niebezpieczeństwo utraty życia; w szpi- 
talu św. Łazarza, gdzie go pogotowie Towarzystwa 
ratnnkowego przewiozło, znajduje się jeszcze dotąd, 
lecz ma się stosunkowo znacznie lepiej. Na miejscu 


lein. dyrektor budownictwa miejskiego, p. Wdowi- 
szewski, komisarz obwodowy, p, Wiśniowski, komi- 
sarz policyi, p. Gfickler oraz wiele inaych osób, 
Straż pożarna miejska i ochotnicza, pod komendą 
naczelnika Eminowieza, brandmistrza p. liga i p. 
Marynowskiego, energicznie i gorliwie uprzątała 
gruzy. Straty poniosły właścicielki kramów: Gitla 
Liebeskind i Eleonora Sandstein. Jako taksatorzy 
tych strat przybyli na miejsce wypadku pp.: Halski 
i Górski. Nowa katastrofa przy budowie w naszem 


wet poważniejsze w skutkach od wczorajszej, po- 
winna wreszcie pobudzić do energiczniejszego czu- 


Ža przemytnictwo spirytusu z po za rogatki 
Łobzowskiej do Krakowa aresztowano dzisiaj Fran- 
ciszkę Kędzior. Aresztowanej odebrano 4 pęcherze 


Lwowa, a stamtąd 23 sierpnia przybyli na stacyę 
kulei Płaszów za Podgórzem, aby ta w lasku za- 


cią życia, aż w końcn wieczorem Adamowicz dwo- 
ma wystrzałami z rewolweru w skroń i w serce 


'Tomerą, wywiązał się spór o kawałek gruntu Spór 
ten wskutek zeznań świadka, Jakóbs Lonki, został 
Niezadowolony 
z takiego wyniku sprawy Tomera począł się od- 


W obronie Wojasa 
W nocy dnia tego wyśzli wszyscy 
Tomera szedł w 
jadnę stronę z Lonką, oddaleni od siebie zaledwie 
na paręset kroków i w drodze tej Lonka został 


ciw Tomerze, a popiera je znalezienie w stodole, 
gdzie spał Tomera krytycznej nocy po powrocie z 
karczmy, Szmaty, krwią powałanej, oraz słowa jego 
żony, kióra również wobec ludzi nie mogła się po- 
watrzymać, zby nie wyrazić podejrzenia przeciw 
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upraszam wszystkieb, którzyby posiadali jakie ręko- 
pisy lub listy, a nawet najdrobniejsze urywki za. 
pomnianego poety, o łaskawe ich nadesłanie. Posłu 
żą one bowiem tak do skreślenia charakterystyki 
tak mało znanego poety (1847—1868) jak i oce. 
ny dzieł jego i będą po wykorzystaniu z podzięką 
zwrócone. Wszyatkie redakcye npraszam o powtó- 
rzenie tej notatki, Stanisław Kossowski, słuchaez 
filozofii, Lwów — gmach uniwersytetu.“ 

Zmarli. Wczoraj zmarł w Przemyślu po krótkiej 
chorobie ks. Franciszek Zajączek, długoletni 
gwardyan OO. Reformatów w Krakowie, Jarosła- 
wiu, Sądowej Wiszni i Zakliczynie , kustosz i def- 
nitor prowincyi. Zmarły był prawdziwym wzorem 
kapłana i obywatela-patryoty, oraz szczególniejszym 
opiekusem kastałcącej się młodsieży. Pracując w 
cichości i unikając rozgłosu, niósł światło i pocie- 
chę tym, którzy tego najbardziej potrzebowali — 
biednym i nieszczęśliwym ; położył również sna- 
czne zasłngi około przyozdobienia świątyń OO. Re- 
formatów w Krakowie, Jarosławin i Sądowej Wi- 
szni, Zmarły pozostawił po sobie szczery żal nie- 
tylko u rodziny, ale także n wszystkich tych, dla 
których dobra pracował i poświęcał się. 

Kronika lwowska. W teatrze z wielkiem powo: 
dzeniem wystawiono Sudermana setukę p. t. „Jan 
Chrzoiciei* (Johannes). Wystawa była bardzo sta- 
ranna, rzecz doskonale wyreżyserowana ʻi wystu 
dycwana. Dzienniki podaoszą wybitną grę p. Chmie 
lińskiego w roli tytułowej, tudzież p. Knaka-Za 
wadzkiego (Herod). Salomeę z nie wielkiem powo- 
dzeniem grała panna Ordon. 

nSyberya*, nowy dramat Józefa Maskcffa, ode- 
grany zostanie na scenie lwowskiej po raz pierwszy 
dnia 29 b. m, w rocznicę powstania, 

Dotąd nie schwytano sprawców kradzieży wor- 
ków pieniężnych z wozu pocztowego. 

Przemyśl, 7 listopada. W najbliższą niedzielę 
tutejsze Stowarzyszenie rękodzielników „Głwiasda* 
obchodzić będzie niezwykłą uroczystość: 30-letnią 
rocznicę założenia i poświęcenie własaego domu. 
Na mocy uchwały delegatów „Gwiazd“ galieyjskieb, 
zebranych w Krakowie dnia 30 stycznia b. r., ma 
się odbyć przy tej sposobności w Przemyśla ogólne 
zebranie delegatów Stowarzyszeń „Qłwiazd* celem 
założenia krajowego Związku. Uroczystość rospo- 
cznie pobudka, poczem nastąpi zebranie Stowsrzy- 
szeń, gości i członków w gmachu „Qłwiazdy*. Stąd 
odbędzie się pochód do katedry obrządku łaciń- 
skiego. Po poładnin ks. biskup poświęci budynek, 
poczem nastąpi przyjęcie zaproszonych gości i &s- 
legatów, nrocsysty wieczór i wspólna więczormica. 
W poniedziałek rano odbędą się obrady deisgatów. 

Stanisławów, 7 listopada. (Kor. N. Reformy). 
Rozpoczynająca się z daiem 21 b. m. kadencya s4- 
dów przysięgłych będzie w roku bieżącym obfito- 
wała w sprawy sensacyjne. Pierwszeństwo należy 
oddać niewątpliwie sprawie dzisiaj już głośnej, hr. 
Wolańskiego z Tarnopola o oszustwo. Przedmiotem 
rozprawy ma być zbrodnia osznstwa, jakiego Wo: 
lański miał się dopuścić w sprawie asekurasyi ja” 
kich budynków gospodarczych, które uległy poża 
rowi, oraz o nieprawne używanie tytułu hrabiow- 
skiego, do którego noszenia podobno prawa nie ma. 
Obrony Wolańskiego podjęli się: adwokat stanisła- 
wowski dr. Jurkiewicz i dc. Grek ze Lwowa. 

Oprócz taj sprawy, delegowano sąd nasz także i 
dla ianej, mianowicie niejakiej Rappaportowej, bar- 
dzo bogatej Lwowianki, oskarżonej o oganatwo Cy- 
wilne na sumę około 40.000 słr. Bronić Rzppź- 
portową będzie adw. dr. T. Sołowij ze Lwowa. 

W tejże kadencyi odbędzie się rozprawa Dmy- 
trasza, oskarżonego 0 skrytobójeze morderstwo, po- 
pełnione w czerwcu r. b, w Jamnicy pod Stanisła- 
wowem na rodzinie włościańskiej, oras Marmcr>- 
achs, żydka z Jabłoniey, który miał w skrytobój- 
sposób zamordować dziewczynę chrześcijańską , hu- 
cułkę młodą, z którą utrzymywał stosunek. Dziew- 
czyna ta miała zostać niebawem matką. 

W sprawie uwięzi.nego adwoksta dra Boreekie- 
go dowiaduję sę, że apelacya lwowska, do której 
Borecki się odniósł, zatwierdziła jego więzienie 
śledcze, Rozprawa karna przeciwko niemu odbędzie 
się prawdopodobnie już w tej kadencyji, 

Towarzystwo muzyczne im. Moniuszki urządza w 
pierwszych dniach grnduia r. b. wiecaór pamiątko- 
wy ku czci Chepina. 

Delatyn, 7 listopsda. (Kor. N. Reformy). Donió- 
słem już Wam o uwięzieniu adwokata tutejszego 
dra Boreckiego, jako też uczyniłem wzmiankę o 
wdrożonem przez sąd obwodowy stanisławowski do- 
chodzeniu przeciwko naczelnikowi sądu tutejsaego. 
Otóż prezydynm sąłu obwodowego widziało się 
zmnszonem naczelnika sądu naszego w urzędowaniu 
jego zawiesć, przeciwko- jednemu z sędziów zaś 
wytoczono śledztwo karne. Działy się u nas rzeczy 
wprost do wiary niepodobne ; szeptano o nieh, ale 
nikt oczywiście głośno odezwać się nie śmiał. 

Najważniejszym czynnikiem demoralizacyjnym był 
w sądzie naszym uwięziony właśnie adwokat dr. 
Borecki; przed jego osiedleniem s'ę tutaj stosaski 
naszej jurysdykatury były wcale inne. Oa wzi 
do sądu maszego Czynnik rozkładowy, sgoilisnę - 
której słabe charaktery uległy. 

Ponieważ sprawa nwięsienia adwokata dra Bore- 
ckiego zajmuje dzisiej powszechną uws8%, donoszę 
Wam zatem, że jest on człowiekiem jeszcze mło- 
dym, niespełna 40 lat liczącym i bezżennym. Dr. 
Borecki nchodzi tu za człowieka majętnego, Liczą 
go na jakie 60>—80,000 słr. Wspomniana juś da- 
wniej z okazyi uwięzienia dra Boreckiego , Antoni- 
na Kotyl, na której nazwisko on grnata wyłndzo- 
ne od hueułów intabulował. jest siostrą jego i Żo- 
ną feldwebla Obrony krajowej w S:aniaławowie. 
Może Borecki, jako dobry brat zbierał w ten spo- 
sób dla siostry swojej i jej potomstwa majątek. 

Śledztwo w sprawie nadużyć w sądzie tutejszym 
prowadzi radca sądn stanisławowskiego p. Karano- 
wicz, znający dobrze tutejsze stosunki, dawniej tu 
bowiem urzędowa?, 

Izba adwokacka we Lwowie nie wyznaczyła do- 
tychrzas zastępcy dla interesów, osieroconych przez 
uwięzienie dra Boreckiego, na czem klienci jego 
cierpią. 

Biała, 7 listopada. Czytelnia polska urrąłza w 
najbliższą s-botę wieczorek na cześć Fryderyka 
Chopina. Program bardzo wytworny. 

ywiec, 5 listepada. Staraniem tutejszego „So- 
koła“ odtył się dzisiaj u nas uroczysty wieczorek 
ku nczczenin nieśmiertelnej pamieci bohatera z pod 
Racławic. Po słowie wstępnem, wygłoszonem z wła- 
ściwą sobie werwą i swada przez druha dra Fran- 
ciszka Miodońskiego , przystąpiono do wykonania 
części muzykalno-wokalnej. Drnh Bronisław Króli- 
kowski zgotował nam niespodziankę przez zorgani- 
zowanie chóru mięssanego, w którym i urocze Ży 
wieczanki znalazły równe prawa do zbierania lau- 
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rów. Legendę Wieniawskiego na skrzypcach przy 
akompaniamencie kwartetu smyczkowego odegrał 
p. Królikowski, poczem odegrano Urbańskiego „Dra 
mat jednej nocy“, obrazek sceniczny w 1 akcie. 
4matorsy wywiązali się bardzo dubrze z ciężkiego 
gadania i zebrali oklaski, z których lwia część na- 
leżała się bezwątpienia pannie Zofii Choróbskiej; 
mie m*żna także pominąć drnha Stefana Dabiela 
w roli Wańki, sierżanta rosyjskiego, druha Mieczy- 
Bława Królikowskiego w roli Fieodora, kapitana 
rosyjskiego i druha Ludwika Polończyka, w roli 
Henryka Żubra, męża Lidyi. — Wieczór wreszcie 
zakończono „Opowiadaniem Lirnika* z „Kościuszki 
pod Racławicami”, 

Powiatowa Kasa oszczędności w Wieliczce. 
Otrzymujemy następujące pismo z prośbą o zamie- 
szczenie: 

Powołując się na poprzednie oświadczenia w spra- 
wie powiatowej Kasy oszczędności w Wieliczce, 0- 
zsajmia się, że na żądanie podpisanych: e. k. ko- 
misarza rządowego i prezesa Rady powiatowej, za- 
rządzonem zostało tak przez ck, namiestnictwo, jako 
też przez Wydział krajowy zbadanie stanu mająt- 
kowego powiatowej Kasy oszczędności, w czem bie- 
rze udział o. k. radca rachunkowy namiestnictwa, 
p. Salik, oraz delegaci Banku krajowego, pp. Mie: 
czysław Sędzimir i Józef Strzyżowski. ; 

Wobee ingerencyi władz krajowych nie wdajemy 
się w dalsze sprostowania mylnych, przez dzienniki 
Bzerzonych, wieści. Przeprowadzona przez powołane 
do tego ezynniki ścisła rewizya daje gwarancyę 
zupełnego wyświecenia sprawy i ewentualnego po- 
ciągnięcia do -odpowiedzialności winnych. Zarazem 
podajemy do wiadomości, że do dyrekcyi powołani 
zostali tymczaBowo przes wydział pp.: de Gwido 
Friedberg, adwokat, dr Paweł Stonawski, właści- 
ciel dóbr, Karol Gabryelski, kupiec i naczelnik 
gminy Grabówki Józef Frej. 

Buchalter, W. Kompit, został w urzędowaniu za- 
wieszonym, a rachunkowość prowadzić będzie na 
razie urzędnik Banku krajowego, p. Władysław 
Brodacki. 

Nadmieniamy przytem, że Kasa przyjmuje wkładki 
pa 5%, oraz wypłaca takowe w terminach, statu- 
tem określonych, a tak za bezpieczeństwo, jakoteż 
oprocentowanie gwarantuje powiat. 

Karol Csecg, prezes Rady powiatowej, jako pre- 
zos wydziału powiatowego Kasy oszczędności, — 

Boleslaw Sstzerbuński, o. k. sięjeuta, jako ko- 
misarz rządowy. 

Żendarmi z Gailcyi odbywają istną wędrówkę 
do M.raw. Każdy pociąg kolejowy przewozi po 
kilkunastu śandarmów, powołanych nagle do ró- 
żnych miejscow ści na Morawach. 

Uczące się kebłety. Na wydział filozoficzny uni 
wersytetin wiedeńskiego zapisało się w biezącem 
pólroezu 18 zwyczajnych i 34 nadawyczajnych słu 
ehaczek. Prócz tego 44 kobiet otrzymało pozwole- 
nie słachania wykładów jako horp'tantki. 

Akademia góraicza w Przybrawie będzie dnia 
20 b, m. obchodzić 50 roeznicę swego założenia. 
Przeszło 900 uczaiów otrzymało górnicze wyksttał- 
cenie w tej akademii, pomiędzy nimi zaś dosyć zna- 
csny waględnie pr cent Polaków. 

Arcybiskupa Stablewskiege staa zdrowia cd 
kiiku dai, jsk donoszą z Poznania, pozostawia bar- 
4 w1iete do -żvowenia, Ke. _avephiaknp. ad. dłażaze 
po crasu ciwi l "WA ecree, w ostatnich zab dniach 
atam tak się pogorszył, że do ehorego powołaax0 a 
Berlina dra Reaversa. Od parn dni sarsąd dyece 
nagą objął zastępczo ka. Likowski, 

Całe życie w kołysce spędziła Anna Schumann, 
oórka portyena kołejowego w Storkerau. Nieszczę 
śliwa ta kobieta, nurodzona przed 28 laty, została 
przez naturę u„ośledzoną w ten sposób, Że gdy 
góraa Gzęćć jej korpusu była zupełnie prawidłową, 
nogi nie rozwijały się woale i zuwsze pozostały 
nogami miemowilęcia, Skutkiem tego Anna była zu 
pełnie beawładną i sałe życie przeleżała w koły- 
see, nadto, mając język nieprawidłowo wielki, my 
śli swe wymieniać mogła tylko niezrozumiałym 
bełkotem. Po 28 latach męczarni dobroczynna 
śmierć uwolniła nieszczęśliwą ofiarę. 

„Pa matuezkie, pa Wołgie*. Dzienniki Iwow- 
skie donoszą, że wśród stadentów politechniki lwow 
akiej wywiązał się ciekawy epór. W auli cdbywał 
się przed kilku dniami z powodu rozpoczętego świe- 
żo roku szkolnego doroczny inauguracyjny wieczo 
rek, na którym między innemi miał chór studencki 
cdśpiewsć iak zwany „wieniec melodyj ałowiań- 
akich", spleciony z głównych hymnów, śpiewanych 
przez poszczególne słowiańskie narody. To wy+ucbł 
kõi fl kt. Po bymnie polskim, eseskim, ruskim, bał- 
garskim, chorwackim nasiąpita znąda romyjaka pieśń 
Barodowa: Pa małusakie, pa Wołgie.. Jest to 
dumka czysto ludowa, zupełnie niepolityczna , ale 
ponieważ na nlcsch Warszawy Dramia/a ona nie 
raz w ustach żocmierzy rosyjskich, nabrała więc 
przez to znaczenia Symbolu, przywcdzącego aa pa- 
mięć grozę prześladowania nrszego narodu przez 
Rcsyę Toteż gdy sę w auli politechnicznej ta 
pieśń rosległa , wielka część stadentów demonstra- 
eyjnie opażeiła galę, a jeden zawołał: „Przeatać*, 
Wśród konsternacyi powszechnej dokończono hy- 
mnu — Ble potem wśród gorących głów akademi- 
erich zakotłowało się z powodu tej „afery“ i do- 
Bzło tak daleko, że prezes Bratniej pomocy, Rusin 
p. Łysy, którego obwiniają głównie o protegowa- 
mie rosyjskiej pieśni, złożył swoją godność. 

Kolej na Montblano. Z Lucerny donoszą, iż bu 
dowa kolei ma Montblanc jest faktem postanowio- 
sym. Słynna kolej na Jangfran nie daje spać spo- 
kojsie inżynierom francuskim, którzy prstanowili 
połączyć Szczyt najwyższej góry w Earopie linią 
kolejową od strony fraucaskiej, t. j. dokonać przed- 
sięwzięcia, uważanego dotychczas za zbyt fantasty- 
nane. Najgorliwszym rzecznikiem nowej kolei jest 
Valiot, dyrektor obserwatorynm metsorologicznego 
na Momtblane. Narady, prowadzone przez przyro- 
dnika Drvereta z Paryża, mineraloga Offcetą i le- 
karza Löpivé z Lugdunn, doprowadziły do wniosku, 
iż przeprowadzenie kolei jest najzupełniej możliwe 
pod względem technieanym. Kolej ma się zaczynać 
w Quchea, jednej z trzech gmin francuskich, które 
mają prawo własności do pewnej esęści Montblane 
Część toru kolejowego idzie przez tńnel. wykuty 
w skale, na pozostałej zań przestrzeni ułożona hę 
dzie kolej zębata, po której dźwigać będę pociągi 
motory elektryczne. Biły dostarczać będzie Arva, 
płynąca bardso bystro n stóp góry. Od CtAtelord 
siłę porussejącą dawać ma wodospad 40 metrowy 
Ba linii kolejowej Fayet Chamounix. Cała linia ko 
lejowa na Montblanc będzie miała 11 kilometrów 
diugości z 12 atucyami. Jedną z najważniejszych 
stacyj będzie uzczyt Gauter na skałach des Bosses, 
skąd podróżai odbywać będą mogli wycieozki po 
najbardziej malowniczych częściach góry Montblane 


Starożytny pałac rzymski odkopano w miej- 
Boowcści Gragnano, ped Neapolem. Pochodzi OB z 
drugiego wieku po założeniu Rzymu, a ozdobiony 
jest kosztownemi mozaikami. Cennego odkrycia do 
kına? archeolcg niemiecki, dr. Schneer. 

O nadużycia w porcie sewastopolskim rozpo- 
czrie się rozprawa w sądzie wojskowo morskim w 
Sewastopolu. Rozkaz głównego dowódcy fl ty ozar- 
nomorskiej, wiceadmirała Tyrtowa, wymienia osoby, 
pociągnięte do edpowiedzialności, w liezbia 43, 
wśród których wybitne stanowiska zajwują: były 
starszy referent biura portu w Mikołajowie, r. St. 
Koczergia, p. o. zarządzającego składem węgli w 
porcie Bewast>polskim, dymisyonowiny kapitan 1 
rangi Radecki, były dowódea parowca transporto- 
wego „Kazbek“, kapitan I rangi Abaza, p. 0. 
głównego dozorcy magazynów portu mikołajskiego, 
podpułkownik admiralicyi Sapnnow. Dalej idą człon 
kowie komisyi odbiorczej portu w Mikołajowie i 
inni, Oprócz osób, pociągniętych do odpowiedzialno 
ści, zalecono ndzielenie dymisyi osobom następują- 
cym: głównemu buchalterowi biura portowego w 
Sewastopolu, von Morenschieldowi, referentowi Bry- 
Żatowowi, zawiadowcy praeowni torpedowej, Ga 
Bpryckiemn, i zawiadowcy praeowni artyleryj kiej, 
Ruwanowi. Świadków powołano 25. 

Szybkość ruchu na kolejach żelaznych ciągla 
wzrasta, podróżai jednakże mimo to utyskają stale 
Ra powolność, Przed laty poeiąg osobowy był idea- 
łem, który wkrótce ustąpić musiał na drugi plan 
wobec pociągu pospiesznego ; następnie pociąg po 
Bpieszny niecierpliwi podróżni zostawili do użytku 
starcom, dbającym zbytnio o eałość Bwych kości, a 
zaczęli jeździć „ekspresom“, obecnie inżynierowie 
łamią sobie głowę mad zbudowaniem takiej massy 
sy i takich wagonów, któreby umożliwiły posunię- 
cie Bzybkości do najdalszej granicy. A przecież taki 
„ekspres”, który dwa razy na tydzień kursuje mię- 
dzy Osteadą a Petersburgiem, przebiega przestrzeń, 
wynoszącą 2575 kilometrów w przeciągu 43 go 
dzia! Poeiąg, idący co tydzień s Ostendy do Con- 
stanzy na Wiedeń, przebiega 2726 klm. w 53'/, 
godz. Podróż z Londynu na Wiedeń do Konstan 
tynopola (3310 klm.) trwa 73'/, gods. Ale to 
wszystko mało. Chcemy raao oglądać wschód słoń 
ca nad złotym Rogiem, a wieczorem podziwiać ele- 
ktryezne oświetlenie w Paryżu. 


Mianowania. Kierownik ministerstwa finansów 
zamianował starszego kontrolora technicznej koo 
troli finausowej Franciszka Grabera inspektorem 
tecinicznej kontroli finassowej w ezerniowieckiej 
dyrekcyi skarbowej. 

Licytacye. Dnia 20 listopada b. r. o godz. 11 
przed połućniem odbędzie się w kaucelsryi zarządu 
Balisarnego w Bochni publiczna licytacya sa pomo 
cą pisemnych ofort na dostawę materyałów sklepo 
wych, żelaznych i różnych, tema zarządowi w r. 
1900 potrzebnych, 

Konkursy. Sąd powiatowy w Frysztaku przyj 
mie natychmiast rutynowanego pisarza za 27 złr 
miesięcznie, zaś od 1 grudaia b r. drugiego pisa: 
rza na 30 złr. miesięcznie. Świadectwa wymagane 
. Upadłości. Lwowski sąd krajowy jako handlowy 
otwerzył konkurs do majątka Racheli Schwaiben 
fold, nieprotokołowanej kupcowej we Lwowie. 

Gaseta Lwowska ar. 254. 


Z kaiendarza. We Środę, 8 listopada: (ste 
reeh Koronatów męcz ; we czwartek, 9 listopada: 
Teodora żołn. i Ursyna; w piątek, 10 listopada: 
Andrzeja z Awelinu i Nimfy, 

Wschód słońca dnia 9 listopada o godz. 6 m. 
45, zaehód o godz. 4 m. 2. Długość dnia godz. 
9 m. 17. 

Z krak. obserwatorymum. Dnia 7 listo 
pada pogoda, termometr od —-3,0% ©. doszedł do 
+12,69 ©. Barometr zwolna opada. 

Dnia 8 listopada o godzinie 7 rano stau baro- 
metru był 746,0 mrs., termometru --5,4 C. Wiat 
zachodni, 


Repórtonr teatru miejskiego. 


We czwartek 9 listopada: „Miejsca dia ko- 
biet“ (Place aux femmes), komedya w 4 aktach 
Valabregue'a i Hennequin'a (po raz 4). 

W piątek 10 listopada teatr samknięty. 

W sobotę 11 listopada: „Bajka“, sztnka w 3 
aktach Ad, Schnitziera (nowość), 

W niedzielę 12 listopada: „Ohrona Często- 
chowy*, dramat ludowy w 7 oddziałach z epilo- 
giem przea Juliana z Poradowa (po raz 9). 


Gabryelski (Krzysztofory, Kraków) sprze- 

daje fortepiany najznakomitszej w Austry1 

fabryki Petrof z mechaniką angielską 
po 500, wiedeńską po 300 złr. 


A 
Wiadomotci naukowe, literackie i artystyczne, 


— Wydawnietwo Towarzystwa Kółek rolni- 
czych. W tych dniach wyszedł s pod prasy czwar 
ty tomik nowego wydawnictwa Kółek rolniezych. 
Książeczka ma tytul: „O użyeiu nawozów 
sztucznyocht, napisał Bilesław Górski, krajo 
wy nauczyciel gospodarstwa wiejskiego. W nader 
przystępny Sposób poucza w niej autor, eo to są 
nawozy sztuczne i do ezego służą, wylicza główne 
ich rodzaje i przedstawia, jak je kupować i jak 
ich używać należy. Książkę uważsć należy za bar- 
dzo pożyteczny podręcznik dla wszystkich tych 
którzy celem podniesienia wydajności roli zasilać 
ją muszą nawozami sztucznemi, a dla braku wija- 
domości z ehemii rolniczej, wskazówek z większycb 
dsieł zaczerpnąć nie mogą. Książeczka liczy 50 
stron i kosztuja 15 ot Nabywać ją można w Za- 
rządzie głównym Kółek rolniczych we Lwowie (al. 
Wałowa) oraz w księgarniach. 

— „Życin* wyszedł zemyt 19i 20 za listopad, 
Treść namern: Stanisław Przybyszewski: Ka ogoi 
mistrza (metamnzyka Chopina). St. Pieńkowski: 
List otwarty w sprawie Bprowadzenia zwłok Sło- 
wackiego do kraju, Poezye: St. Brzozowski, Bau 
delsire, P. Klimowicz (Chicago), Wł. Jarzębski 
(Washington), Utwory dramatyczne: J. Kisielewski: 
Sonata (fragment); M. Maeterlinck: S nobrody i 
Ariana (przekład), Utwory powieściowe: Sören 
Kierkegaard: Dziennik uwodzieiela, O teatrze: St. 
Zack. Ilustracye: Chopin W. Weissa, Zaduma, Zi 
bslia Koamanna, portret Kisielewskiego i winiety 
St. Wyspiańskiego. 
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NOWA REFORMA. 


Dział ekonomiczny. 


W krakowskiej Izbie handlowej i przemysło- 
wej odbyło sę unegdaj % z rzędu publiczne po- 
siedzenie. 

Na cenzorów do krakowskiej filii Banku 
austro-węgierskiego przedstawiono na 
tem posiedzeniu pp.: Jawornickiego Józefa, Joh- 
ną Alfreda, Matus ńskisgo Jacka, Słoneckiego 
Zenona, Faltera Józefa, Holzera Zygmunta, Lan- 
daua Hirscha i Sulikowzkiego Aleksandra. Dla 
filij w Tarnowie i Rzeszowie przedsta- 
wiono ponownie cenzorów dutychczas ten urząd 
pełniących. Sądowi obwodowemu w Rzeszowie 
zaproponowano na opróżnione miejsca ławników 
handlowych pp. Karpińskiego i Zangena. 

Uchwalono zwrócić się do Dyrekcyi poczt i 

telegrafów we Lwowie o zamianę prywatnego 
urzędu pocztowego w Wieliczce na urząd 
państwowy, motywując tę prośbę wielkości ru- 
chu poczty listowej w Wieliczce, oraz kosztami, 
na jakie Świat handiowy i przemysłowy naraża 
istnienie poczty prywatnej, która od mieszkań- 
ców popin opłaty za doręczenie listów i prze- 
Byłek. 
ion przedstawił sekretarz Izby dr Be- 
nis treść obszernego memoryału, mającego się 
wystosować do ministerstwa handlu i Dyrekcyi 
poczt i telegrafów we Lwowie, a przedstawiają- 
cego braki w administracyi i zarządzie poczt, 
telegrafów i telefonów. Co do poczt potrzebne 
jest niezbędnie utworzenie dwóch nowych filij 
pocztowych w Krakowie, z których jedna po- 
winna być umieszczoną dla obsiugi Kleparza na 
rynku Kleparskim, placu Matejki, lub ulicy 
Długiej, druga przeznaczona dla dzielnicy Ka- 
zimierz przy ulicy Dietla, ulicy Krakowskiej, 
albo Wolnicy. 

Również okazuje się potrzeba utworzenia filii 
pocztowej w Tarnowie, gdzie wobec znaczne- 
go oddalenia dworca całe miasto obsługuje tyl- 
ko jeden urząd pocztowy, którego lokal i siły 
nie wystarczają ani w drobnej części na poko 
nanic ruchu miejscowego tak, że fankcyonowa- 
nie poczty daje powód do ciągłych zażaleń. 

W sprawie telegrafów zażądano, aby kra- 
kowskie filie telegraficzne na Podwalu i przy 
alioy Grodzkiej, oraz nowo utworzyć się mające 
fille dla Kleparza i Kazimierza zavpatrzone by: 
ły w aparaty telegraficzne względnie telefony 
do nadawania depesz. Dotychczas bowiem istnie- 
je w Krakowie ten formainy anachronizm, że 
się depesze nadane w urzędzie telegraficznym 
na Podwalu lub przy ulicy Grodzkiej, przez po- 
słańca lnb wóz pocztowy odsyła w pewnych od- 
stępach czasu na urząd główny, Bkąd dopiero 
następuje telegraficzna ekspedycya. 

W sprawie telefonów pudniesiono bezwzglę- 
dng putrzebę stworzenia drugiej linii teie- 
fonicznej między Krakowem a Wie- 
dniem, gdyż obecna, używana iakże przez ca 
ty Sląsk 1 część Moraw, tak jest zajętą, iż w 
Krakowie trzeba czekać nieraz po kilsa godzin 
na połączenie z Wiedniem, a otwiera się ono 
dvpieru w porze, gdy interesa i biura kupieckie 
są jaż pozamykauc. Nadio ma obecna linia ja 
kics biędy konstrukcyjne albo nienależytą opie- 
kę, gdyż ciągle Się pauje. 

Zażądano następnie urządzenia telefonu miej 

scowego w Tarnowie, gdzie już Się zgłosiła 
przepisana minimalna liczba miejscowych abo 
neatow i gdzie mimo to od późtora roku telefu- 
nu lokalaegu nie zbudowano. Rownież zażądano 
dla Tarnowa i Rzeszowa połączenia mię 
dzymiastowego z Wiedniem, Krakowem i Lwo- 
wem. - 
W końcu zażądano połączenia telefonicznego 
lokalnej sieci naftowej z powiatu gorlickie 
go, jasielskiego, i krośnieńskiego z 
Krakowem i Wiedniem przez włączenie do linii 
międzymiastowej Kraków-Lwów. Przemysł naf- 
towy 1 rafiaeryjski, który opłaca miliony tytu 
łem podatków, ma z Wiedniem ciągłe stosunki 
knpieckie i finansowe i w zapełności jest pozba 
wiony dubrodziejstwa ruchu telefonicznego, acz 
w innych krajach koronnych rząd włącza do 
telefonu międzymiastowego nawet poszczególne, 
odosobnione, w małych miastach leżące fabryki. 
Tvsamo żądanie włączenia w ruch międzymia- 
stowy postawiono także i dla Przeworska, 
gdzie istnieje wielka cukrownia. Oxolice nafto- 
we i Przeworsk tem bardziej potrzebują telefo 
nu, że tak produkcya cukru jak i nafa jest 
skartelowana, a siedzibą kartelu jest Wiedeń. 

Zarazem uchwalono dopominać się energicznie 
u rządu o zwiększenie sił urzędniczych 
na galicyjskich pocztach. W roku 1895 zatru- 
dniały poczty austryackie 25.191 ludzi, z czego 
przypadało na Galicyę 3.115. W lat kilka pó- 
Źniej, a mianowicie w roku 1897, liczył statas 
urzędników pocztowych w Austryi 27.844 osób, 
z czego na Gralicyę przypada 3.172. Liczba u- 
rzędników na pocztach ustryackich wzrosła więc 
o 2.653 osób, z czego na Galicyę przypada u- 
pokarzająea poprostu nasz kraj ilość 67, ca w 
zupełności tłómaczy powód do skarg na fank- 
cyonowanie poczt w Głalicyi. 


Wykaz czynności Tow. Zaliczkowego w Kra- 
kowie za miesiąc październik 1899 roku. 

Udziały: Stan z początkiem miesiąca koron 
217.556:69, — Wpłynęło 183594. — Zwrócono 
141-78. Stan z końcem miesiąca 219.250-85. 

Wkładki: Stan z początkiem miesiąca ko- 
ron 513.115:97, Wpłynęło 81,970 92. Zwrócono 
71.57049. Stan z końcem miesiąca 773.51640. 

Pożyczki: Stan z początkiem miesiąca wy- 
nosił 1,194.766-i1, Spłacono 407.873:48. Udzie- 
sono nowych 422.856-—. Stan z końeem mie- 
siąca 1,209.748-63, 


Z tnrgów zbożowych. Kraków, 7 listopada. 
Pacuno za 100 klgr, netto: Pszenica od 7.25 
do 836. Pszenica węgierska od —— do —— 
Żyto od 625 do 7-12. Zyto węgierskie od — — 
do 7-10. Jęczmień od 580 do 6:40. Owies 
dz opłatą akcyzową od 6— do 6-50. Groch od 
8:50 do 12:-—. Tatarka od 7-— do 8-50. Promo 
od 5— do 5-75. Fasola od 7— do 10:50. Ja 
gly od 950 do 12:50. Siano od —— do 3-40. 
słomą od —— do 2?'—. Koniczyna na paszę 
od —*— do 4+—, Ziemniaki za hektolitr od 
%— do 250, Jaja za kopę od 1-70 do 2:— 
Maeło za garniec od 3:25 do 4—. Spirytus ną 
35" Tralesa za hektolitr od —'— do 84*—, 
Okowita na 75° Tralesa za hektolitr od —-— 


do 64*—. Tymotka nasienna za 100 klgr. od 
—— do ——. Wyka od —— do — —. Ko 
niczyną nasienna białą od 20— do ——. Ko- 
niczyna nąsienna czerwona od —'— do ——, 
Kakaradza od —— do — —. Rzepak zimowy 
za 100 kig. od —:— do —'—. Kapusta w glo- 
wach do —.60 do 1.20. 


0 galicyjską Kasę Oszczędności, 


(Telefoniczne sprawozdanie Nowej Reformy). 


Lwów, 8 listopada. Rozprawa dzisiejsza roz- 
poczęża się o godzinie 9 minut 20. — Zabrał 
głos obrońca Wędrychowskiego dr. Ashkena- 
zy, który na wstępie zaznaczył, że po spędze- 
niu kilku tygodni u łoża chorego — nadeszła 
chwila ostatecznej operacji, od której zależy 
życie, lub śmierć. Materyał jest ogromny, a po- 
znaliśmy go dokładnie, dzięki analizie p. prze- 
wodniczącego. — Mowca zamierza syntetycznie 
opracować pojedyńcze fakta i obawia się, czy 
mu Sił na to starczy. Obawia się także argu- 
mentów zewnętrznych z poza sali. Wędrychow- 
ski ma być kozłem ofiarnym w tej tragedyi, 
która teraz końca dobiega. Gdyby Zima żył, 
obrońca nie obawiałby się o los Wędrychow- 
skiego, dziś jednak Wędrychowski ponieść ma 
odpowiedzialność za miliony. | 

Obiegsją pogłoski, że kraj, że Wiedeń żąda. 
ją, aby sąd nie wydał listu pochwalnego za to, 
co się stało. Przysięgli jednak pamiętać powin- 
ni, że nie są konwentem; ustawodawca nie żą- 
da denuncyacyi, a prokurator oskarża Wędry: 
chowskiego o to, że nie donosił, nie denancyo- 
wał Zimy przed wyższą władzą. Wędrychowski 
winien być sądzony nie jako buchalter, lecz ja- 
ko człowiek. Nie każdy chce być „policajem*, 
jak Koczyndyk. Jeżeli działy się nieprawidło- 
wości w Kasie od góry do dołu, dlaczego za 
wszystko odpowiedzialnym ma być Wędry- 
chowski ? 

Za bezgraniczne niedbalstwo wielu ludzi, dy 
rekcyj, kumisyj i t. p. ma tutaj odpowiadać je- 
den człowiek, który nie był ani dyrektorem, 
ani członkiem wydziału, lab komisyi. Ci zaś 
dyrektorowie i członkowie komisyj chwalili się 
tutaj przed sądem, że to oni uratowali Kasę. 

Wędrychowski, działając, ulegać musiał, jako 
natura Słabsza, a nie ulegając, byłby „wyle- 
ciał“. Kio bowiem Zimy nie siuchał, ten wyle- 
cial, jak Krattor, Rosiński, Koczyndyk, a na- 
wet reprezentant rządu, radea Klceberg, znie- 
wolony był ustąpić. 

Prokurator wszak zaznaczył tutaj, że Zima 
miał wspólników, a tu posadził tylko jednego. 
Kto inny właściwie prowadził buchalteryę, inn 
ladzie kuntrolowali — a za nich wszystkich od 
pokutować ma jeden człowiek — Wędrychow- 
ski. 

Teraz — mówi dalej obrońca — acz z przy- 
krością, dotknąć muszę sprawy nieprzyjemnej. 
Nie poruszażbym tej sprawy, gdybym nie był 
zmuszany postępowaniem prokuratora. Miano 
wicie zaznaczyć muszę, że weksle kaueyjne zło 
żył nie sam Wędrychowski, lecz pani Malwina 
Wędrychowska, a to dlatego, że on długa nie 
zaciągał, dług zaś ten pokryć musi, kte pienią- 
dzo na swoje potrzeby obrócił. (Sensacya i po- 
ruszenie w sali). 

O godzinie *"/,13 przewodaiczący zarządził 
przerwą posiedzenia. 

Po przerwie obrońca dr. Ashkenazy mó- 
wił dalej, twierdząc, że zarzut, jakoby Wędry- 
chowski miał współudział w zbrodni osznatwa, 
jest niesłuszuy; nie zachodzi tu wypadek oszn- 
stwa, tylko sprzeniewierzenia, a jeżoli nie było 
oszustwa, nie może być i współwiny. 

Nikt n czystem sumieniem nie może twier- 
dzić, że Zima przywłaazczył sobie te pieniądze. 
Tak samo jak podejrzenie o defraudacyę 7, mi- 
liona okazało się niesłusznem, byłby Zima, 
gdyby żył i tu był obecny, wytłumaczył się 
może z użycia 107.000 złr. funduszu rezerwy 
wekslowej. 

Obrońca krytykuje dalej przesłuchanie sędzie- 
go śledczego jako świadka. Sędzia śledczy nie 
powinien wydawać tutaj opinii, tak samo, jak 
według ustawy, nie może być sędzią wyrokują 
cym. Wędrychowski nie mógł inaczej postąpić, 
jak tylko otrzymane asygnaty zapisywać do 
ksiąg. 

W końcu obrońca protestuje przeciw brzmie- 
niu pytania, czy Wędrychowski „dał pomoc* 
Zimie, które to orzeczenie nazywa naciąganiem 
i gwałceniem języka, oraz „kraczkiem prawni 
czym*. Zresztą najcięższe zarzuty spotykają 
Wędrychowskiego za przewinienia w tych wy- 
padkach, w których on najsilniejszy Opór sta- 
wiał Zimie. , 

O godzinie 2 po południu przewodniczący od- 
roczył rozprawę do godziny 4'/,. Dr. Ashkena- 
zy przemawiać będzie w dalszym ciągu. 


Tolegraficzne | telefoniczna 
wiadomsści „Nowaj Reformy", 


Lwów, 8-go listopada. (Telefonem). Wydział 
krajowy zatwierdził dziś oferty: ną wydzierża- 
wienie opłat konsumcyjnych, między innemi w 
Krakowie, Podgórza, Chrzanowie i Wadowi 
cech, r : 

W sprawie kradzieży worka z listami pienię- 
żnemi z wozu pocztowego aresztowano Wyro- 
pnika kolejowego Pesia į jego żoBę, podejrza- 
nych o tę kradzież, 

Dsiennik Polski notuje pogłoskę, że na poczcie 
w Przemyślu popełniono również kradzież w wy- 
gokości 18.000 złr. Wiadomość ta nie jest dotąd 
urzędownie stwierdzoną. 

Rawa Ruska, 8 listopada. Przy odbytych dziś 
wyborach posła na Sajm z kuryi włościańskiej, w 
miejsce 4. p. Francisska Jędrzejowioza, wybrany 
został burmistrz Rawy Ruskiej, Władysław Górka 

Lisko, 8 listopada. Postem ma Sejm z karyi 
włościańskiej, w miejsce á. p. Józefa Wiktora, wy- 
brany został 125 głosami hr. Ignacy Krasicki. 
Rusin Strutyński otrzymał 75 głosów. 

Kołomyja, 8 listopada. Proces byłego oficyała 
podatkowego, Żupnika, ukońcaył Się dzisiaj, Ż1- 
paik nznapy Został winnym zbrodni Sprzeniewie- 
rsenia i skasany na 6 lat ciężkiego więzienia, 
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Wledeń, 8 listopada. Wiener Zeitung ogłasza: 


-| Minister sprawiedliwości przeniósł adjunktów 


sądowych: dra Stefana Cieglewieza z Pod- 
górza dv Jasła, dra Fel. Rosnera z Oświęci- 
mia do Andrychowa, dra Feliksa Władysława 
Bocheńskiego z Jasła do Podgórza. Naste- 
pnie zaś zamianował zdjunktami sądowymi na- 
stępujących auskultautów sądowych: Jana Da ħ- 
czaka dla Siemienia, dra Stanisława Wilso- 
na dla Oświęcimia, dra Franciszka Feilla dla 
Dobczye. 

Kierownik ministerstwa oświaty zamianował 
inżyniera-adjunkta galicyjskiego Wydziału kra- 
jowego, Maksymiliana Hubera, nauczycielem 
w IX. klasie rangi w państwowej szkole prze- 
mysłowej w Krakowie. 

Wiedeń, 8 listopada. Wiener Abcndpost poda- 
je, że dochody z podatków pobranych w Ci:lt- 
tawii za pierwszy kwartał bieżącego roku wy- 
niosły 304,584.358 złr., a zatem o 90,205.520 
złr. więcej, niż w roku poprzednim. 

Specyalnie wyższe dochody wykazały: poda- 
tek zarobkowy ogólny więcej o 1,56'.504 złr., 
od stowarzyszeń zarobkowych o 4,755 304 złr., 
podatek rentowy o 1,164.213 złr., osob siy po 
datek dochodowy 3,606.001 złr. 

„Ogólny dochód z podatków pośredni”h przy- 
niósł więcej o 9,434.616 złr., a mianowi is z po- 
datku od cukra więcej 2,920.405 złr., od soli 
3,597.005 złr., sprzedaży tytoain więcej o złr. 
1602.794, taks, stempli i t. d. 2 505.617 złr., 
loterya więcej 2,107.453 złr. 

Z podatku zaś spożywczego i ceł w iym sa- 
mym częsie, OdLOSZĄcego się do wina, piwa, 
IROSZCZA , mięsa i t. d. osiągnięto w austrycko- 
węgierskim okręgu Ccłowym 45,133.745 złr. 
czyli w porównania z odpowiedaim okreszm cza 
sa zeszłego roku mniej o 12,133.745 złr. 

Praga, 8 listopada. W Czeskim Brodzie 
na zebraniu kontrolnem kilku rezerwistów zgło- 
siło się przez zde. Uwięziono ich zaraz. Spro- 
wadzono natychmiast 30 żandarmów i 100 dra- 
gonów. Rada miasta uchwaliła żołnierzoa nie 
udzielać kwaterunku i w danym razie dopiero 
gwałtowi ustąpić. Na ulicach porozlepiano pla- 
katy: Zgłaszajcie się słowem zde! 

W Nowym Bydiowie zaszły demonstracye 
uliczne przeciw żydom, którym pozrywano Bzyl- 
dy zo sklepów a na domach wypisano słowo: 
Hilsner. Również odbyły się tam demonstra- 
cyo z powodu aresztowania jednego rezerwisty, 
który się zgłosił przez zde. 

Praga, S listopada. Czescy akademicy z Mo- 
raw odbyli ta wczoraj tajne p«si:dzenie; na 
którem wyraz li votum nieufaości obsenym przy- 
wódcom narodu ciestiego. W rezolucyi, jaką 
uchwalono, wyrażono zdanie, że przywódcy 
czeżcy są winai przelewu krwi w Czechach i 
na Mkrawach. 

Praga, © listopada. Dzienniki czeskie ogła - 
szają w ostrych słowach skreśloną odezwę do, 
posłów młodoczeskich, w kiórej wzywają ich, 
aby się liczniej jawili na posiedzeaiach Izby 
poselskioj, lub też złożyli swe mandaty. Pisma 
te podnoszą, że na onegdajszem po iedzevia 
Izby brakowało 15 Czc:hów, wstatek czego 
nie udała tię akcya prze.iw rządowi podczas 
gi sowania nad § 14. 

Lubiana, 5 l stopada. Przeszło 
mów wysłano stąd do Czecb. 

Paryż, 8 listopada. Człoskowie sądu wojean*go 
w Rennes odmówili wytoczenia procesu sądowe 
go dziennikom londyńskim Comédie Politique i 
Guignol za tstre napaści na sędziów, które sygaa- 
iizował im minister wojny. 

Paryż, 8 listopada. Agencya Havasa pisze, iż 
rząd nie sądzi, iżby spór pomiędzy Fruncyą a 
Chinami o wytknięeje granic terytoryam K wasg- 
Crau-wan'u miał przybrać poważniejsay ohara- 
kter. Rząd poprzestavie na wezwaniu dwóch 
batalionów z Tonkinu do zajęcia spornych pun- 
któw. 


1007 żandar 


Z Rady państwa. 
(Telefonem.) 


Wiedeń, 8 listopada. Na dzisiejszem posiedze- 
niu Izby poselskiej, kierownik minister- 
stwa skarbu Kniaziołacki przedłożył pro- 
wizoryum budżetowe na styczeń, luty, 
marzec i kwiecień 1900 r. (Zvbacz artykuł pod 
ka „Budżet austryacki na rok 1900“. Przyp. 
red.). 

Minister spraw wewnętrznych przedkłada pro- 
jekt ustawy, dotyczącej zmiany dodatku do re- 
gulaminu wyborczego do Rady państwa dla 15 
okręgu wyborczego z kuryi wielkiej własności 
(Kołomyja) w Galicyi. 

Dzieduszycki stawia wniosek, aby wszyst- 
kie petycye i wnioski, odnoszące się do kwestyj 
prasowych odesłano wprost do komisyi prasowej, 
a to na podstawie § 41 regalaminn. 

Groas sprzeciwia się tema, aby te wnioski, 
które do Izby dopiero wejdą, bez osobnego roz- 
trzygnięcia odsyłać do komisyi. 

Wniosek Dziednszyckiego uchwalono. 

Kaiser domaga się, aby natychmiast przy- 
stąpiono do rozpraw nad sprawozdaniem komisyi 
prasowej o astawie, dotyczącej zniesienia stem- 
pla dziennikarskiego. 

Zaczek sprzeciwia się temu i żąda, aby 
pierwszeństwo oddano rozprawom nad odpowie- 
dzią ministra spraw wewnętrznych na interpe- 
lacyę w sprawie zajść na Morawach. Obojętnem 
jest, czy nad kwestyą zniesienia stempla dye- 
[wać się będzie 48 godzin prędzej, czy pó- 
niej, 

Kaiser nie rozumie stanowiska p. Zaczka. 

Bielohlawek ma w tem szczególny inte- 
res, aby rozprawy w sprawie demonstracyj na 
Morawach zaraz się rozpoczęły. 

Gross uważa za konieczne, aby kwestya 
zniesienia stempla dziennikarskiego przyoblekła 
się w uchwałę. : 

Po przemowie Riegera wniosek Kaisera odrzu- 
cono. Na ławach Niemców dały się słyszeć 
krzyki: Pfuj! Gdzie jest referent i przewodni- 
czący komisyi prasowej i t, d. 

Na wniosek Wł. Gniewoszas, uchwalono na 
przyszłem posiedzeniu przystąpić do wyboru ko- 
misyi gospodarczej, złożonej z 48 członków. 

Kierownik ministerstwa skarbu Kniazio- 
łucki wygłosił erposć finansowe. Dopiero to 
exposé było pierwszym istotnie neutrslaem. wy- 
Btą pieuiem tego, za neutralny okrzyczanego, rządu. 
Ezposć było jasnym, spokojnym i rzeczowym 
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wykładem o budżetowania w państwie aastrya- 
ckiem. Minister potrafił uniknąć zręcznie wszel- 
kich politycznych alazyj. Wywody te aczyniły 
wrażenie jaż dlatego, że minister nie starał się 
o pozyskanie żadnego ze stronnictw. Pusłowie 
słachali z wielką uwagą tego, z wielkiem zrozu- 
mieniem i elegancyą wygłoszonego, exposé i ob- 
darzyli mowcę okłaskami. 

Po czposć fiaansowem Kniaziołuckiego 
otwarto rozprawy nad odpowiedzią ministra 
spraw wewnętrznych na interpelacyę w sprawie 
demonstracyj na Morawach. 

Zaczek omawia wypadki w Przerowie, 
Holeszowie i Wszetynie. Wypadki te — 
powiada mowca — porwały po kilka ofiar, które 
nie nie zawiniły. W Przerowie kawalerya przed- 
tem, nim jeszcze zaszły demonstracye, lud ata- 
kowała. Strzelono tam do 12-letniej dziewczyny, 
która potem umarła. Dopiero wtedy ludność po- 
padła w rozdrażnienie i poczęła domonstrować. 
W Holeszowie zaszły prowokacye ze strony Ży- 
dów i żandarmów. Jeden z obywateli został 
pobity silnie przez naczelaika gminy żydowskiej 
(Poseł Sileny pokazuje w Izbie fotografię pobi- 
tego). Innym znowu razem do tłumów, spok: j 
nie idących przez ulicę, żandarmerya daia 
2 salwy, Co spowodowało, iż tłamy te zwróciły 
się w dzielnicę zydowską. A gdy potem żydów 
trzeba było ochraniać, żandarmerya nie ruszała 
się z kvazar. 

Następnie mowca rozwodzi się nad rolą i 
stanowiskiem żydów na Morawach. Żydzi mo- 
rawscy są tam podporą Niemców i postępują 
prowokacyjnie wobec większości słowiańskiej, 
Mowca nie żąda, aby Żydzi szli z Czechami 
ale domaga się, aby postępowali objektywnie ” 
nie prowokowali większości słowiańskiej. 

Dr. Zaczek mówił przeszło 2 godziny. W tej 
sprawie zapisanych jest około 60 mowców. 

Daszyński domaga się, aby po rozprawach 
o demonstracyach na Morawach przystąpiono na 
najbliższem posiedzeniu do rozpraw o zniesienie 
stempla dziennikarskiego. Engel popiera ten 
wniosek, Uchwalono. 

Posiedzenie zamknięto. Następne jutro. 

Wiedeń, 8 listopada. (Telefonem). Koło pol- 
skie odbyło posiedzenie przed posiedzeniem 
Izby w sprawie udziału w dyskusyi o demon- 
stracyach na Morawach. Na mowcę w plenum 
w rozprawach o demonstracyach morawskich 
desygnowano p. Kozłowskiego. 

Ks. Pastor domagał się, aby p. Kozłow- 
ski w przemówienia tem zaznaczył, że Koło 
polskie, jako takie, nie podpisało interpelacyi 
w sprawie morderstwa w Polnej, że uczyniło 
to tylko kilkunastu posłów. 

Rappaport sprzeciwia się temu. 

Wł. Gniewosz zaznacza, że imterpelacyę 
tę podpisał i podpisałby ją jeszcze raz, gdyby 
o to chodziło, albowiem nie wierzy w tak zw. 
mord rytualny i nie zgadza się z agitacyami w 
tej sprawie. - 

Jaworski podnosi, że podpisał interpela- 
cyę z trzech przyczyn: aby interpelanci nie po- 
trzebowali udawać się do innych stronnictw o 
podpisy; z przyczyny, że nie wierzy w istnie- 
nie morda rytualnego, i że widzi niebezpieczeń- 
stwo w agitacyach tego rodzaju. 


Wizyta cara w Poczdamie. 


Darmeztadi, » listopada. Rosyjski pociag dwor- 
uki miał opuścić Darmsztadt wczoraj o godz. 8 
wieczór z dziećmi carskiemi, które tu pierwej 
przybyły. Car i carowa mieli wsiąść do po- 
ciągu w Egelsbachu i udać się w dalszą 
drogę via Giessen Nordhausen. 

Dzisiaj o godzinie 9 rano car i carowa przy- 
bywają do Poczdamu, a wieczorem tego samego 
dnia odjeżdżają do Skierniewie. 

Darmstad, 8 listopada. Car, carowa i trzy 
córki cara wyjechali wczorsj o golzinie 8 wie 
ezór ze stacyi Egelsbach. Wielcy księstwo hes- 


cy i księstwo Battenberg odprowadzili gości na| wkrótce cesarz Wilhelm ma się udać do Anglii, 


dworzec kolejowy. 

Berlin, 8 listopada. Nordd. Allg. Ztg aroczy- 
stym artykułem wita przyjazd cara do Pucz- 
damu. W artykule tym, zamieszczonym we wczo- 
rajszym numerze, rządowy organ niemiecki pi 
sze: „Wizyta, którą car i carowa rosyjscy skia- 
dają cesarstwu niemieckiemu w Poczuamie, ra 
dvśnie powitaną zostanie przez wszystkie warstwy 
naszego narodu, jako nowy dowód i nowa Tę- 
kojmia cennych stosaaków przyjaznych pomiędzy 
panającemi domami niemieckim i rosyjskim, ja- 
koteż pomiędzy państwami Niemcami 1 Rvsyą. 
Czcimy w carze Mikołaja 1I. wysoko uzdol- 
nionego i szlachetnie myślącego monarchę, który 
prowadzi ku wielkim celum iosy wielkiego ŚWla- 
towego państwa, żyjącego w jak najlepszych 
sąsiedzkich stosunkach z Niemcami, i który da- 
leko poza granicami Rosyi, na pograniczu dwóch 
staleci, zapłodnił życie i myśl polityczną wBzy- 
stkich ludów kuli ziemstiej nowemi, wielce obie- 
cującemi pomysłami. Upatrajemy równocześnie 
w tym wzniosłym pionierze najlepszych ladzkich 
dążności wypróbowanego przedstawiciela staro- 
dawnej tradycyjnej i wielokrotnie ujawnionej 
przyjażni między Niemcami a Rosyą. 

„Temu tradycyjnemu porozumieniu pomiędzy 
Niemcami a Rosyą, — dla obu krajów dobro- 
czynnemu, a znajdającemu nową rękojmię w Ser- 
decznych stosunkach obu monarchów, zawdzię- 
czać należy, że mocaralwa niemieckie 1 rosyjskie 
pokojowo działają w Europie jedno obok dru- 
giego, a poza granicami tej częśzi świata mogą 


z ufnością oddawać się dalszym swym zadaniom. | ġ 


„W przeświadczeniu, że z dniem jutrzejszym 
połączą się szczęśliwe zapowiedzi dla dobra po- 
koju Świata, witamy z głębokim szacankiem i 
serdecznością dostojnego władcę Rosyi i jego 
dostojną małżonkę, jako gości naszego Cesarza 
i cesarzowej“. 

(Z uroczystego i wielce pompatycznego tonu 
powyższego artykału wnosić należy, że uiemie- 
ckie koła rządowe usiłują nadać doniosłe zna 
czenie odwiedzinum cara Mikołaja na dworze 
niemieckim i chcą uczynić z tego spotkania mo- 
narchów — manifestacyę polityczną. Czy i a ile 
leży to w intencyach cara i rządu rosyjskiego, 
przekonamy się z zachowania się Mikołaja LI, 
w Poczdamie i z treści toastów, jakie zapewne 
podczas pobytu cara na dworze niemieckim przez 
obu monarchów wzniesione zostaną. Przyp. red.) 

Berlin, 8 istopada. Dziś rano carstwo rosyj- 
sey przybyli do małej stacyi Wildpark pod 
Poczdamem. Wielkiej stacyi w Poczdamie Z wie- 
lu względów postanowiono uniknąć. 

Na dworcu w Wildpark powitał cara cesarz 
Wilhelm z cesarzową, apułk grenadyerów 
gwardji, imienia Aleksandra, którego car 
Mikołaj jest szefem , pełnił słażbę honorową. 

Podczas przejazdu z dworca Wildpark do No- 
wego Pałacu kilkakrotnie dały się słyszeć o- 
krzyk: „Harrah!“ 

(ar nie życzył sobie żadnych uroczystszych 
objawów przyjęc:a. 

Berlin, 8 listopada. Z okazyi przyjazdu cara 
i cearowej nie będzie żadnej uroczystości dwor- 
akiej, gdyż car iak aobia życzył ze względu na 
żałobę po śmierci carewicza Jerzego. Równo- 
cześnie ma to być oznaką prywatnego chara- 
kteru carskiej wizyty, chociaż w kołach rządo- 
wych nie ukrywają tego, że wizyta ma cel po- 
lityczny, i ze względu na Bytuacyę międzyna- 
rodową — doniosłe znaczenie. 

Przed południem mają się odbywać konferen 
cye obu monarchów i ich doradców ks. Ho 
henlokego, hr. Bilowa i hr. Murawie- 
wa. 

Mówią, że głównym przedmiotem tych narad 
ma być zlokalizowanie wojny afrykańskiej i za- 
żegnanie możliwych komplikacyj w Earopie. 
Ma to tem większe znaczenie wobec faktu, że 


jako gość królowej Wiktoryi. 


Z trybunału stanu. 


Paryż, 8 listopada. Prezydent senatu Fal- 
lieres otworzył wczoraj w obecności rojalisty 
Buffeta nowy fascykał papierów, odnoszą- 
cych się do sptawy tego obwinionego. Akta te 
zawierają 40 dokumentów, w tej liczbie k or e- 
spondencyę Buffeta z księciem Or- 
leanu z czasów procesu Zoli, szkice rozmai- 
tych proklamacyj rojalistycznych i 
projekt maniiestu do armii. 

Co do tego ciiinicgo dokumenta Buffet o- 
świadczył, że książę Orleański odizu 
cit projekt manifosta do armii, ponie 
waż armia mogłaby fałszywie zrozu 
mieć jego zamiary. Co do innych prokla- 
macyj, miały one być przedłożone księciu, i 
książę miał powziąć ostateczną decyzyę. 

Paryż, 8 listopada. Gaulois oświadcza, iż rząd 
nie ocenił należycie charakteru rzekome- 
go spisku rojalistycznego. Spisek ten 
był w istocie współdziałaniem uczei- 
wych i dzielnych ludzi dła dobra ojczy- 
zny, podczas gdy rząd sądzi, iż odkrył w tem 
ee sprzysiężenia przeciwko repu- 

ice. 


Udaremniony zamach antirepublikański. 


, Paryż, 8 listopada. Courrier de Soir donosi, 
iż prokuratorya państwa wdrożyła śledztwo w 
sprawie akartowanego zamachu gieł- 
owego, Za pomocą którego wrogowie re- 
publiki chcieli wywołać znaczną zniżkę 
kursów i równocześnie urządzić manifesta- 
cyę w parlamencie. 

. Śledztwo dotyczy mianowicie cudzoziem- 
ców, którzy udział brali w tych wrogich repu- 
blice knowaniach. 


Wojna. 


Londyn, 8 listopada. Według telegramów ge- 
nerała Bullera z dnia 6 bm., ogłoszonych 
przez ministerstwo wojny, od piątku zaprzesta- 
no pod Ladyamith kroków wojenuych. Głó- 
wnodowodzący wojskami Boćrów gen. Joubert 
odmówił żądaniu, postawionemu przez angiel 
skiego dowódcę gea. White, ażeby mieszkań 
com, nie biorącym udziała w walce, chorym i 
rannym, pozwołono oddalić się ku południowi, 
natomiast zaproponował, ażcby przetransportowa 
no ich do Bpecyalnego, o cztery mile od Ladys 
mith położonego obozu. Ludność odmówiła przy 
jęcia tej propozycyi, mimo to chorych rannych 
i kilku mieszkańców przeprowadzono do owego 
obozu. 

5 bm. straże przednie zamieniły ze sobą kilka 
strzałów. Wskutek bombardowania zginął do- 
tychczas tylko jeden marzyn. W czwartek i pią- 
tek odbyły się utarczki pod Dewdo:f i Bulwa- 
na, przyczem wojska angielskie odparły nie- 
przyjaciela i zdemontowały jego działa. Po stro- 
nie angielskiej jest 8 zabitych, a 20 rannych. 

W ciąga ostatniej doby wzmocniono jeszcze 
obwarowania Ludysmith tak, że można tę pozy- 
eyę uważać obecnie są pewną. Mieszkańcy opu- 
ścii domy i zamieszk UJ póza obrębem strzałów 
džiai Boćrów. 

Londyn, 8 listopada. Rząd postanowił dalej 
mobilizować część armii; wkrótce zmobilizowa- 
nym będzie dalszy oddział liezący 24.000 ludzi. 

Londyn, 8 listopada. Daiły News donosi, że 
wkrótce powołanych być ma 11.000 rezerwistów. 

Londyn, 8 listopada. Daily News donosi, że 
Anglicy opuścili Colenso, poprzednio 
jednak mieli zadać wielkie straty swoją artyle 
ryą Boć rom. 

Londyn, 3 listopada. Stacyę kolejową Colen- 
so zajęli Bućrzy orańscy. s 4 

Londyn, 8 listopada. Do załogi stacyi kolejo- 


wej Colenso, która ją opuściła, należał bata- 
lion pułka ochotników „Darban* i batalion puł 
ku „Fazylierów dublińskich*. 

Głównodowodzący gen. Buller nosi 
się podobno z myślą skierowania głó 
wnego ataku na zachodni plac boju. 
Ma to być ten wielki coup strategiczny, którym 
zamierza Zwalczyć B.ćrów. 

Londyn, 8 listopada. Biuro Reutera donosi 
z Pietermaritzburga pod datą 3 bm., że 
połączenie telegrzfiszne na północ od staoyı 
Eastcourt zostało przerwane. 

Londyn, 8 listopada. Biuro Reutera donosi 


z Kapsztadtu pod datą 4 bm, iż zrobieno|, 


w dnia 3 bm. znakomite próby (gdzie ? przyp. 
red.) z działem okrętowem kalibru 4 7, sprowa- 
dzonem z jednego z okrętów angielskich. 

Londyn, 8 listopada. Daily Mail donosi, że po 
dłaższem bombardowaniu B ćrzy zdecydowali się 
przypuścić szturm do Mf ekingu, zostali je- 
dnak z wielkiemi stratami odparci, trafiwszy na 
miny, założone przez Anglików, 

Berlin, 8 listopada. Morning Post donosi z 
Petersburga, rzekomo z bardzo dobrze poin- 
formowanego żródła, iż Rosya, Francyai 
Hiszpania porozamiewały się eo do 
interwencyi w sprawie zatargu mię- 
dzy Angliąi Transwaalem. Z powoda 
jednak odrzucenia współudziała Niemiec, propo- 
zycya postawienia sądu rezjemczego nie została 
przedłożoną. 

Londyn, 8 listopada. Sensacyjue doniesienia, 


jakoby Anglicy w tygodniu ubiegłym odnieśli H 


wielkie zwycięstwo, nie potwierdzają się i wy- 
glądają na bardzo przesadzone. 


Odpowiedzialny redaktor i wydawca 


Michał Konopiński. 


NADESŁANE, 
‘Aryzuiy w tym dsiale nie pochodsę 
od Redakoyi.) 


„Flirt“ „Kraj“ 


Najlepsze tutki i bibułki w książeczkach 
z papieru Sassowskiego, wyrobu 


S.W, Niemojowskiego we Lwowie, 


Wszędzie do nabycia. 1645 


| Skład fortepianów 
w. BARABASZ i Sp. 


Kraków, Rynek, 39. 1 


Muzeum Naredewe (w Sukiennicach) otwarte jest codzien- 
nie ed godziny 11-tej do 3-ciej po południu z wyjątkiem 
oniedziałków, za opłatą wejścia 20 centów w dzień zwy- 
ły, w niedziele i świeta po 10 ot. od osoby. W pierwszą 
niedzielę każdego miesiąca wstęp darmo. i 
Wystawa nieustająsa Towarzystwa Przyjaciół sztuk pio- 
m Bukiennicach otwarta codziennie od godziny 11 
do 4, prócz poniedziałków. W niedzieię o godzinie 10. 
Wstęp w niedziele 15 centów, w doie powszednie 30 et, 
Groby królewskie, grób Mioklewioza I skarbieo w kate- 
drze na Wawelu zwiedzać można w dni powszednie 
o godzinie 10, w niedziele i święta o godzinie 11'/,. 
( Grób zasłużenych (w krypcie na Skałce), Grób Skarg 
w kościele św. Piotra), oraz skarbieo kościoła N. P. Mary:l 
oglądać można w chwilach wolnych od nabożeństwa za 
zgłoszeniem się do zakrystyj. Je R 
Muzeum ks, Czartoryskich otwarte dla zwiedzających 
we wtorki i piątki od godziny 9-tej do 1l-szej po połu- 
dniu, o ile w te dnie nie przypadają święta. — Szkoły, 
pensyonaty i instytueye, pragnące zwiedzić Muzeum zbio- 
rowo, w dnie te nie mogą być do zwiedzenia dopuszczone- 
ale zgłosić się winny do dyrekeyi, która inny dzień odpo: 
wiedni w tym celu oznaczy. 


Kursa telegraficzne “ 


giełdy wiedeńskiej i berlińskiej 
Wiedeń. 8 listopada 1899. 


N Zł, | et 
zenta austryacka papierowa . v9| 80 
a - srebrna . . 99| 46 
1% renta austryacka złota 1 | 3- 
4 ; b koronowa . Ye BE) v5 
té  „. węgierska złota . . . . 1 6| 60 
: s x koronowa . . - 96! 26 
skeye Banku austro-węgiorskiego 903 — 
21  krodytowaja,. . . . So 2 363 90 
zomo . . UAE... „NR a 130 70 
Marię... . i DYO? 
t0-te Markówki M 1 78 
10.40 Frankówki . . « „ . » . s » 9 ata 
Włeskie banknoty. . «. . . . . . . 44 0 
sukaty . "Wa. . . «ORL a 5 0 
Węgierskie Losy Premiewe . . . . . 163 5v 
Lesy tureckie . . . . . . 56 6 
akcye Aaglobanku . . . . . «i : » . 150 36 
„  Unionbanku . . . . . : 304 — 
„  Bankverein . . « . . . . 269 — 
»  Lsenderbazka . . « . . . . 2:4 5p 
=» Kolei Lwewske-Ozerniewiecziej . 283| — 
> » Peładniowej . . . . « . 7 | 50 
p »  Klbethal . . . . . 251| 26 
š „ Nordbahn . 3100) — 
z „ taatsbaha . . . . . 3duj 36 
z „ „Alpina „waWWEW, . 260 = 
„ Tureckie Fabaczne , . . . « : ; 134) — 
Rable daca a (6 4a. » AMM ZONE 12 | 50 
IBerlim. 8 listopada 1899, 
Banknoty austryackie . . « « « » : ' 169| 55 
Krótki Wiedeń. . . . . . zw 169 15 
Banknety resyjskie 316 60 
tka Warszawa. . . . « » « : 215) 10 
hS Listy polskie ya! 30 
a Tarn Ter Main h po 
eye ytewe austryackie , . . «e. 23 
Rablo eiio oo mA 310) 36 
Wiedeń, 8 listopada 1899. 
Spizytus gotowy . . . : . « . e" 20| 3V 
Cena many a 2 22... 19| 50 
Pszenica na wiemą s s s s s.s 8| 48 
Żyte na wiosnę, . . . . « a i am 7| 08 
Owies na wiosnę . s . . p 5 5) 
Kukanim . - : : : sa 8) 72 


Cennik Izby handlowej I prze- 
mysłowej w Krakowie 
z dnia 8 listopada 1899 r., godz. 1 w południe 


WE) Ja | a 
„ Waluty. pieg | żądają 

Ruble papiń+ we . . . . . . 127 | 25 |138 | — 

Marki niemieckie . . . « . . 58| 3E | 69| 30 

Franki papiorewe . . . .. - 47| 65 | 48| 15 

20-te frankówki w złocie . . . 9| 57 9| 63 

il, Listy Zastawae, | 

5 zast. . Banku z 169 | — 1110| GO 

Kr B= Banku hi: 97| 76 | 98| 16 

4 sę . s b 93| 76 | v4| ?5 

4'j,% Listy zastawne Banku kraj. 99 | 25 [109) 50 

a n . re 2 5 96 sa 97 pm 

Listy sast. Tow. kredyt. 

ž niesek- a: NP", 94 j — | 96) 60 
4% L. zast. gal. T. kr. ziem, 41-letnie 93| 25 | 84| bo 
4% L. zast. gal. T. kr. ziom. 56-lotmis 93| — | 08| — 

Ill. Obligacyu | pożyczki. 

41% Galicyjskie obligacye prepinac. 96 | 76 | 96) 75 

piej Pożyczka krajowa z s 1873 . = | m | — | — 

4% Pożyczka krajewa z r. 1893 . á| — | 96) — 

4% Pekyczka miasta Lwowa . . 32| 35 | 23) 35 

td zr komur. Rankı kraj. ni — l 36 

ig Obligacya kolejowa RA 6|— | 96 25 

W. Lesy. 

L miasta AbWA. e | A : 37 50 28 50 

sk 5 SEE. T 5| — | 60) — 
V, Akeyo. 

Akoye Banku kredyt. wo Lwewio . — | =|— | — 
"Nee some. |162| TBG| — 
= Galie. dla handln i 
przemysłu w Krakowie . . , | — | — | — | — 

åkoye koloi Karela Ludwika . . |909) 60 [211| — 
„ kolei Lwów-Ozerniewce-Jamy. |!162| — {384| — 


Kı rsa s} notoeware bez kapena bieżącego, który sią oblicza 
enobne 


Kompletna wyprawy kuchenne 


poleca 1842 150 0 


w. Halski 


wEEraKOW1E, Sukiennice, 
handel żelazny. 


ul. 


k 
W Stanisławowie 


HOTEL IMPERIAL 


PIERWSZURZĘDNY 
przy ul. Kazimierzowskiej, 
(vis-à-vis Kasy Oszczędności), 
palee» się Szanownej P. T. Publiczności, 
okoje od 90 et. wyżej, 2203 7 48 
poważaniem 8. Falk. 


$| 


ç 
( 
( 


Fabryka Krawatek 


w Krakowie, róg Rynku i ul. św. Jana 1 
poleca wielki wybór zimowych 


krawatek własnego wyrobu 
Bp zaa bezcen i 


2325 2 10 


2 
2 


NARA RK R 


| 


wodociągi 


tak w Krakowie jakoteż na prowincyi urządza 
pierwszy koneesyonowany Instalator 


Karol Markus, 
Kraków, Szpitaina 158. 
Wielka ilość wykonanych rubot prses 2i lat 
daje najlepszą rękojmię, iż zlecone roboty 
praktycznie i tachowo wykonane zostały. 
Sprzedaje wszelkie części składowe do wodo- 
ciągów z mosiądzu, ołowiu, żelaza i fajansu, 
ktore na składzie utrzymuje w wielkim 
wyborze. 1447 34 51 


Willa z ogrodem 


(6 pokoi, kuchnia, weranda, sień, stry- 
chy, piwnice) w najzdrowzzej dzielnicy 
miasta, przy ul. Szlak L. 26 — do 
wynajęcia za bardzo przystę- 
pną cenę — ewentualnie do sprze- 
dania ped korzystnemi warun- 
kami. i s 
Wiadomość u właścicielki na miej” 
scu codziennie od godziny 11ej przed 
południem. 2346 2 3 


Od przeszło 50 lat znana 


Wypożyczalnia Książek 


ELIASZA GUMPLOWICZA 


ma stałe na składzie wszelkie nowości 
w polskim, niemieckim, francuskim i an- 
gielskim języku, i poleca się względom 


Ważne dla pp. właścicieli 


C. k. Urząd górniczy okręgowy w Kra- 
kowie (uiica Agoda Nr. 1) poszukuje 
teraz z terminem wprowadzenia 
się w dniu 1 kwietnia 1900 r. pomie- 
szkania na parterze lub 1-szem pięrze, 
złożonego z 4 pokci i przedpokoju, a 
połużonego niedaleko rynku i kolei. — 
Kontrakt zawartym będzie na 
sześć lat. 


Katka rolniczego w S$chodnicy. 


= z e e O RWE WARE AEGEE WI PER W POR W EA REA 


Bracka L. 5 


P. T. Publiczności. 1895 9 12 


iż 
kamienic. S MA 


2319 2 3 


Herbata z Brodów! 


ueg, HE 


' Nd 


{5 1 funt „Famliljnej“ bardzo dobrej 


_ Herbata z SrodoWEN naka saxy „Czyta CD 
G66wc--0000606100660060006890 2 
2 SUKNIE DAMSKIE 


wykonuje w jak najkrótszym czasie 


GAZYN MOD ST. ZAMOYSKIEJ 


w Krakowie, Sukiennice 13, 


polecając zarazen 


KAPELUSZE DAMSKIE: 


w wielkim wyborze, kwiaty paryskie, pióra strusie i fantazyjne, gorsety, oraz wszelkie 


nowości w zakres tuaiety damskiej wchodzące. 


© Zamówienia Z prowincył wykonuje jak najspieszniej, z gustem i elegancyą, 


po cenach umiarkowanych. 
EE Modele Paryskie. E 


Znakomity interes 


może zrobić fachowy rzeźnik i masarz, posiadający dobre 


referencye i kapitał 2000 do 3000 złr. 


Kółko rolnicze w Schodniey poszukuje takiego spólnika, ofiarując ze swej 
strony drugą połowę kapitału, lokal do SPrzedaży, masarnię, wędzarnię, poręczenie 
za kredyt odbiorców i te wszystkie ułatWienia, jakich tylko może udzielić wielkie 
towarzystwo spożywcze, wyrobione stosunki handlowe i obrót miesięczny około 
20.000 złr. 
Konsumcya Schodnicy wynosi 15 do 18 sztuk bydła rogatego na tydzień, 
a w samym sklepie Kółka sprzedaje się miesięcznie około 1500 kg. wędlin. 

Ceny mięsa wołowego wygórowane przez miejscowego żyda rzeźnika, który 
nie ma konkurency!. 


Zgłoszenia — zaopatrzone w odpowiednie referencye — przesyłać 


— 


Od dawien dawna ze swej dobroci | zapachu znaną prawdziwą 


RBATĘ ROSYJSKĄ 


zbioru majowego, poleca handel 


„ADAMOWICZA 


wr Brodach na pograniczu rosyjskiem, 


l funt „Okruchów* z najlepszych herbat kwiatowych 


EE.. 
= | funt „Melange de Moskau“ w oryg. opak., najlepszej . 2: 
5 1 funt „imperial“ cesarskiej, w oryginalnem opakowaniu 3.54 
Znakomutej Kawy „C8ylen* tranco 5 kilo, każdej 


58 30 0 ul. Krakowska Nr. 13, 


stacyi pocz. % — 


4012 5 6 


łowcowego używa się skutecznie 


Jako łagodniejsze mydło 


raksowe przeciw 
ospie i jako mydło 
wiowe my 


przec 


żądać zawsze 


wprost do 


2288 3 8 we wszystkich aptekach galicyjskich. 


Edward Dulski, 


lakiernik w Tarnowie, 


przyjmuje roboty fabryczne, lakierowa- 
nie drzwi, okien, posadzek i balkonów. 
Poleca się P. T. Publiczności. 2204 7 10 


Dwa folwarki 


w obszarze 100—350 morg wybornej 

ziemi pod Krakowem, ze stacyą kolei 

w miejscu ma do sprzedania Jan 

Strycharski, Kraków, ul. Jagielońska 7.|ju S. Binzera, Kraków, ul. Pańska I. 9. 
2350 2 3 2088 12 60 


do czyszczenia i odwaniania skory jest również ogólnie 
mydło smołowcowe zawiera 40°, amołowes A 3 
nia się znacznie od wszelkich innych mydeł smołowóowyćh. By się ochro= 
nić przed fałszowaniami, należy żądać 
smołowcowego i uważać na taki, jak obok k 
W uporczywych cierpieniach * 


ERY, na wyrzuty skórne i na głowie u dzieci, tudzież jako ni i Ą 
dw ióawieli du codziennego użytku służy, zawierające 36%), gliceryny i pachnące 


Bergera glicerynowe mydło smołowcowe. 


Cena kawałka każdego gatunku 35 cnt. z opisem użycla. 
Z innysh leczniczych i kogmetycznych mydeł Bergera poleca się na- 
stępne, steku 68 ma uwage: Mydło benzoowe dlś udelikatnienia cery; mydło bo” 
wypryskom; mydło Karbołowe do wygładzenia cery i blizn „8 
odwaniające; Bergera igliwiowe mydło do kąpieli i igli- 
o toaletowe; Bergera mydło dla małych dzieci (36 cat.) 


. Bergera mydło petrosulfolowe 
iw czerwoności twarzy, Biności nosa, wyrzutom i swędzeniu skóry: mydło przeciw 
pie bardzo skuteczne ; mydło siarkowe przeciw trądzikom i nieczystościom twarzy; 
Pi dło tanninoweę przeciw poceniu nóg i wypadaniu włosów. 


Bergera pasta do zębów w tubkach, 


najlepszy Środek czyszczenia zębów, Nr. 1 do zwykłych zębów, Nr. 
Względem wszystkich innych mydeł Bergera zwracam 
mydeł Bergera, gdyż istnieją liczne naśladownictwa nie mające gpa 
Składy w Krakewle mają pp. aptekarze: W. Redyk, M. Proń, J. Lesikowski, Fortunat 
Gralewski, E. Tel, n aig S hsinty Wiszniewski, @. Otowski, Mikucki, K. Jahr; 
w Wieliczce B. Miczyński ; w Beobnl M. Gatty; w Taraowie J. Sokalski, L. Frauenglas, Niesie- 
owski; w Rzeszowie A. Karpiński ; w Nawym 
ozu Fiałkowski: w Chrzanowie F. Włocki; w Oświęcimie A. Połacześ ; w . Ma 
Graff; w Sędziszewłe J. Jaśkiewicz: w Jańie R. Palch; w Wadowicach J. Macudziński; 


w baryłeczkach 


Rydze kiszone ; kilogiaftanco 


wysyła za 2 złr Julian Markow- 
ski, Uście ruskie. 2274 10 10 


MASY 


ZELAZNE OGNIOTRWA LE 
po cenach fabrycznych od 50 złr. 


Od roku 1868 jest w użyciu z najlepszym skutkiem 


Bergera lecznicze MYDŁO SMOŁOWCOWE 


wypróbowane na klinikach i przez wielu praktykujących lekarzy , - l} 
ka także w Niemczech , Krancyi, Rosyi, państwach bałkańskich, Szwajcaryl i t. p, — przeciw 
chorobom skórnym, szczególniej przeciw 


WSZELKIM WYRZUTOM SKÓRNYM 


Skutek amołowcowego mydła Bergera jako higienivznego środka do usunięcia łupieżu z brody i głowy 


nietylko w Austro-Węgrzech, 


J — Bergera 
ewnego i wyróż. 


wyrkinie Bergera mydła 
znak ochronny, 


órnych zamiast mydła smo- 


Bergera mydła smołowcowo-siarczanego. 
gmołowcowe do usunięcia wszelkich NIECZYSTOŚCI 


o niezrównane mydło do my- 


2 dia palących. Cena 30 et. 


uwagę na sposób użycia. Należy 


ipek; w Starym S4: 
yweu D. Matula, L. 
dalej 


Sączn R. Jakubowski, W. 


701 23 24 


-m 


4 


Kraków, 9 Listopada 1899. NOWA REFORMA. Nr. 256. 


KAWIARNIA 
IGNACEGO WOJCIKIEWICZ 


otwartą została 
WW KRAKOWIE: 
w donu J. Rajala, pa rogu ul. Św. Anny i Wiólnej 


| Wspaniałe, wygodne urządzenie w stylu Secesion. — Czytelnia w osobnej sali, zaopatrzona 
| w bardzo wielką ilość najrozmaitszych pism treści politycznej, humorystycznej i i. d. — 
Osobne sale do gry w karty i szachy. — Znakomite francuskie bilardy. 


Elektryczne oświetlenie. — Centralne ogrzewanie. 
MF Ustawiczna wentylacya za pomocą motoru parowego. EL sy 


Księgamia G. Gebethnera 1 Spółki w Krakowie 


POLECA: 


Apbrys domowey nieszczęśliwości y Wnętrznej niesnaski, Woyny, 
Korony Polskiej y Wielkiego Xięstwa Litewskiego etc. — 
Wydał z rękopisu Franciszek Ksawery Kluceycki. 3 złr. 

Baranowski Wojciech. Poezye. Serya I. 1 złr. 

Chwat Gustaw. Wykład popularny buchalteryi podwójnej (wło- 

skiej). Wydanie trzecie. Złr. 1°80. 

Główna wygrana Dante Alighieri. Boska komedya w przekładzie Edwarda Porçbowicza. 

Część II Czyściec, z wizerunkiem autora, w oprawie złr. 2:40. 
Eljasz W. Ubiory w Polsce i u sąsiadów w wieku XIV., z rysun- 
kami na 9 tabelach, ogólnego zbioru część III. 5 złr. 
Gondek Feliks X. Siedm grzechów głównych. I. Pycha. Wydanie 


|| 0 6 K. 0 0 0 nowe. 50 ct. 


t k à x 
koron w””tości, — | Gruszecki Artur. Tuzy, powieść. Wydanie drugie. Złr. 1:60. 


PAL s i i iadania hi - litera- 
5 po 20.000 koron wartości. ŻY Hoesick E adzy Szkice i opowiadania historyczno - litera 


kozi 


PrzeQdostatni miesiąc. i 


Na wszystkie 


ciągnień 


wielkiej Toteni UOULOCZYNNOŚCI 


na dochód poliklinicznego związku 
kosztuje los tylko 


1 KORONE. 


"gońuzolueJócz | afkofeJy Nag NM SBE 100a NIM 


kie. 
Gotówka z odciągnięciem 209%. Kalosze rosyjskie CER. 


Kaczkowski Zygmunt. Wybór pism z przedmową Ign. Chrzanow- 
skiego i portretem autora, w 10 tomach. Zr. 6:50. 
, Treść: Tom I. Mąż szalony. — Bitwa o chorążankę. 
Z najsłynniejszej II. Junakowie.— Swaty na Rusi. — Kasztelanice Lubaczewscy. 
f: : i II. i IV. Murdelio. — Tradycye Sanockie. 
„fabry ki V. i VI. Gniazdo Nieczujów. — Starosta Hołobucki. 


Pierwsze ciągnienie petersburskiej 


nieodwołalnie 
dnia 4 stycznia 1900 r. 


Odroczenie ciągnienia niedopuszczalne. 


» VIL i VIH. Grób Nieczujów. 
„ IX.iX. Anuncyata. 
Dotąd wyszy tomy I., IL. i II. Cena pojedynczego tomu 80 ct. 
Klopotowska Anna. Jeszcze rymy. ŻZłr. 1:40. 

Kosiakiewicz Wincenty. Hallali, powieść. Złr. 1:60. 
Łuszczkiewicz W. Prof. Wieś Mogiła przy Krakowie, jej klasztor 
cysterski, kościółek farny i kopiec Wandy, z 17 rycinami. 25 ct. 
Morawska Z. Z opowiadań młodego chłopca. I. W puszczy. II. Ko- 

leją Nadwiślańską Z ryciną, w oprawie kart. 65 ct. 
rądnikiem. Przewodnik po Ojcowie i jego okolicy, zebrał i ułożył 


| Nad 

; K. W. Złr. 1°30, w oprawie kartonowej złr. 1:60. 
; 

m 

x 

bai 

K 


a "n -—— 


(Russian - American india Rubber Compagnie St. Petersburg) 


w wielkim wyborze po najniższych cenach 
poleca 2183 3 15 


Magazyn A. Skórczewskiego 1 Polakiewicza 


w Krakowie przy ul. Floryańskiej Nr. 13. 
— OG 


Losy po koronie polecają: 


Juda Birnbaum, kantor wymiany; Bracia Eibenschiitz, kantor 
Albert Mendelsburg, dom hankowy, A Helzer, dom bankowy; 
Karol Gottlieb, dom bankowy. 2278 4 9 


Peplewski Schniir Stanisław. Z papierów po Fredrze. Przyczy- 
nek do biografii poety. Z portretem Al hr. Fredry i widokiem pomnika 
we Lwowie. Złr. 1:20. 

Rodoć M. Satyry i fraszki. Wybór z portretem autora i przedmową 
Dr. Henryka Biegeleisena. Wydanie drugie. Złr. 1 30, w oprawie 1:80. 

Sterling Władysław. Poezye I. 1 złr. 

Syrokomla Władysław (Ludwik Kondratowicz). Wybór pism, z por- 
tretem autora. Złr. 1:30, w oprawie zir. 2:40. 

Udziela Seweryn. Tyniec pod względem topograficzno-etnogra- 
ficznym. 15 ct. 2304 3 3 


LA 
Nowość godna polecenia! 
Kalosze zwane „„Ślippersć, nader lekkie, a równie trwałe, 
wyższe z przodu, chronią bucik od zamoczenia i z góry. 


Tylko tą marką 
opatrzone Kalosze 
są prawdziwe. 


© 
Zamówienia zamiejscowe uskutecznia bezzwłocznie. 


LOSY na powyższą loteryę po 50 ct., 6 losów tylko 
2 zdr. 76 ct., il losów 5 złr. — poleca 


Kantor wymiany 


Braci Kibenschiitz 
w Krakowie, Rynek główny 5, Nr. telefonu 354. 


WYDAWNICTWO 


Gazety Losowań i handlowej „MERCURY , 


prenumerata całoroczna 1 złe. 80 ct., półroczna 90 et. 
Numera okazowe darmo i opłatnie. 2348 16 . 


Do nabycia we wszystkich księgarniach. 


Najlepsze maszyny do szycia i haftu 
SI NGER 


pierscieniowe, czółenkowe, . 
Vibrating Shutle itd , jakoteż wszelkie części 
składowe poleca fabryczny skład 


oryginalnych Maszyn do szycia. 


Kraków, ul Floryańska 34. 


Cennik za darmo i opłatnie. 209] 11 37 


„Bocian klekot* odwiedza mło- 
dych małżonków od czasu do czasu 
i zostawia ich wobec ważnego py- 
tania, czem oni swoje najmłodsze 
maleństwo mają karmić. Na to jest 
tylko jedna odpowiedź : Knorra mą- 
czką owsianą, która z mlekiem służy 
małym dzieciom znakomicie, a zago- 
towana na papkę także i dla starsz. 
jest znakomit. pożywieniem. 2010 2 2 

W paczkach '/, lub 7/, kilo dostać 
można w każdym lepszym handlu. 


Gł. skład na Kraków : Szarski i Syn. 


$e”  |lagazpn towarów blawanych SS 
W. SIENKIEWICZA 


w Krakowie, ul. Floryańska L, 17 (vis-à-vis hotelu pod Różą) 
poleca na sezon jesienny i zimowy 
Materyały wełniane czarne i kolorowe — na damskie suknie, 
Barchany kolorowe białe, 


Chustki wełniane do okrycia, Chusteczki, Szale sznelowe 
i włóczkowe, 2153 9 15 


Płótna, Szyrtyngi, Bieliznę stol., Ręczniki, Chusteczki, Dryle na materace, 
© © Kołdry, Koce, Kapy i Serwety pobelinowe, Portyery, Firanki, 


eso Dywany i Chodniki. 


Gwarancya piecioletnia. 


e | 
Osobliwości z chemicz. laboratoryum kosmetyków 


Dr. Roberta Fischera 


doktora chemii i kosmetyka, 
Wieden, l., Habsburgergasse 4, II. p. 


Środek do tępienia włosów 


(Epilatoire). 
Włosy na twarzy, rękach. ramionach itd. 
tępi się drogą chemiczną za pomocą środka Epilatoire. Sposób jest prosty, nie sprawia- 
jący bólu, skutek powolny, ale niezawodny, Epilatoire niszczy bowiem po dłuższem używa- 
zza niu korzonki włosów zupełnie i przeszkadza ponownemu porostowi niezawodnie. 
ceny OSsSo© bli wości: 


Foncière, Peszteński Zakład Ubezpieczeń M SEE ea = 
3 GZESAKNARX0N,. ©. . „0.0. 8 n (U— 


= 
30 


= 
E 
«y 


Ces. król. uprzyw. —— 


F = t) do nat i ięci 5 i 

Fabryki Szkła taflowego i Luster założony w r. 1804. we e Sae ME 
- R s ci i ikp. . JE — 
Pełnowpłacony kapitał akcyjny: Cztery miliony koron. Oren o taken C) Co RT Mor +4 
= à 3 BA A Woda blond (blondeur), fakonkgeziira) . SEE 0%. 0 WL rd M 

KUPFER & GLASER 7 RA od 3 na życie ludzkie A Ea „Fo“, 120 A farbar S włosów, karton jasnego do czarnego po złr. = 
ombinacyach, przeciw szkodom transportowym, od nieszezęśli- E o . JAF O aa. +» 57 
A WA R Puder Email jeń , 3 odcienia, kart e 2 ak . „3 
Warnów-lDbworzec., is» u 2 wych wypadków, szyb od stłuczenia, od kradzieży z włamaniem. rw y "amy Sy wS 
; : 3 WE : : AP. ia. Ę : ATE: > saN Woda Ve iągnięcia piękne; j ; ; — 
P. T. Publiczności potrzebującej szkła do okien i zwierciadeł, Biuro Głównej Agencyi w Krakowie przeniesionem zostało NOE adw SLONCE ONE Z R. o T 
polecamy SWe wWYFrEBY, które pod względem na ul. Kolejową Nr. 4 (na parterze). Kosmetyczny piasek kwarcowy do usunięcia trądzików . . . . „ 150 

i ści ni : i i iigki i Sagnier : . : . P Broszurki o ozonie i zastosowaniu poszczególnych osobliwości za darmo i opłatnie. 
jakości nie ustępują czeskim i belgijskim. n lwiayt udziela wi lub pisemnie pz A Świadectwa o nieszkodliwości. wyrobów można przeglądać, jak również tysiące listów obej- 
szenia a wia Oorów za wysoką prowizyaą 1 Siada piaca mujących podziękowania z całego świata. — Wyjasnienia we wszelkich sprawach kosmety- 

| 2 Ceny bardzo miskie. K nie Reprezentant Zakładu dla Krakowa i r (Alicyi eznych za darmo, także listownie 804 15 18 


Główny skład we Lwowie, ul. Szpitalna L. 4. 


€-0+0©+0+©©©©- 


w Wysyłka tylko za zaliczką. 
ać Maksymilian Atteslander. Dostać można w Krakowie w aptece M. Pronia, Rynek główny Nr. 13. 


Za duszę ś. p. 


Dra Karola Raspa 


zmarłego w Rzeszowie 23 paździer. 1899, 
odprawione zostanie 
Nabożeństwo żałobne 
w kościele św. Barbary 


w piatek d. 10 listopada b. r. 


o godz. 9 rano. 2363 2 2 


Gra na eytrze otrzymają za darmo 4 kawałki 
na cytrę i katalog u J. Neukirchnera, Górkau, 


Czechy. 2365 1 6 


Karty korespondencyjne 


z widokami Krakowa i okolicy (około 
100 rozmaitych widoków) sprzedaje po 
3 ct. za sztukę Handel Jana Ekiera 
w Krakowie, ul. Karmelicka 18. 
Pojedynczo adresowane po 6 ct. za 
sztukę. (Należytość przesyłać można 
w znaczkach pocztowych). 2367 13 
Wielki wybór kart artystycznych — 
widoki z całej Europy i innych części 
świata. — Ostatnie nowości. 


Jabłka. 


Sprowadzono wielki transport jabłek 
i gruszek — stołowych i kuchennych — 
sprzedaje się je od 14 ct. klgr. wzwyż, 
w domu W. P. Mendelsburga przy uł. 
Grodzkiej Nr. 15 w oficynie, oraz 
w piwnicy przy ul. św. Jana Nr. 22 
i przy ul. Rajskiej Nr. 4, od go- 
dziy 7ej rano do 6ej wieczór. 2364 1 4 


NOWO OTWORZONA A 
Pracownia sukien damskich 
i MAGAZYN KONFEKCYI DAMSKIEJ 


Maryi Włodarskiej 


z Poznania, 2311 30 156 
w Krakowie, ulica Szewska Nr. 4, 
I. piętro od frontu, 

poleca na obeeną porę w wielkim wyborze 
okrycia, płaszcze , żakiety, według 
najnowszych żurnali, po cenach możliwie niskich. 

Snknię damskie wykonuje w jak najkrótszym 
czasie, z gustem i elegancyą, według Żurnalł 
paryskich i angielskich, po cenach przystępnych, 
a jako była przez 36 lat właścicielka Magazynu 
konfekoyi w Poznaniu, jest w możności zadość 
uczynić wszelkim wymaganiom WW. Pań. 


Poleca się łask. pamięci Marya Włodarska. 


POSZUKUJE SIĘ 
zdolnego pracownika 


w sztuce fotograficznej, który tak 
w zdjęciach, retuszu, jak i kopiowaniu 
jest uzdolnionym. 2313 4 4 


Zgłoszenią z odpisem świadectw pod 
1. 50 „Ariam“ Lwów poste rest. 


Kalosze rosyjskie 


w wielkim wyborze 
po przystępnych cenach 


polecają 2256 5 20 


Br. Bilewscy 


w Krakowie, obok kościoła N.P. M 


| 


4 

x Restawaga % 
XK pod firmą X 
x Jan Krether g 
JK w Krakowie, ul. Szewska 20, X 
X poleca P. T. Publiczności X 

obiady z 3 dań w abo- XK 
a namencie po 10 złr. mie- X 
X sięcznie. 2318 6 6 
XK W niedzielą i we czwartek flaczki 
R po warszawsku, 
X Lokal otwarty do godziny 1-ej 
x i Ho NIN 
pt, Bilard, gabinet i pianino. 


mag Sklad | Pracownia Futer 
oraz Koniekcyi damskiej 


Wiktora Bielewicza 


w Nowym Nączu, 
ul. Jagiellońska, 


poleoa po najumiarkowańszych cenach: Futra 
gotowa męskie miastawe i podróżne, marynarki, 
kurtki do polowania oraz czapki — futra dam- 
skle, rotundy, żakiety futrzane, czapki i garni- 
tury w najnowszych fasonach, pelerynki, ser- 
dakl I żuawki w wielkim wyborze. 
Pokrywa futra męskie I damskie nowemi wierz- 
chami. Utrzymuje na składzie wszelkie gatunki 
skór krajowych, rosyjskich | amerykańskich. 
mm Wszelkie reperacye i przeróbki wykonywa 
najstaranniej i szybko. ` 
Utrzymując specyalnie obok własnego. facho- 
wego wykształcenia ludzi uzdolnionych w tym 
zakresie, jestem w stanie zadosyć uczynić wezel- 
kim wymogom P. T. Publieznosci. » 
Z głębokim szacunkiem 


Wiktor Bielewicz, 


Z Drukarni Związkowej w Krakowie. 


A XAAAKKA 


2090 3 Gl = 


NOWA REFORMA. 


„Exsiccator” 


ce Ritter 


aF Nie ma już grzyba drzewnego, ani wilgoci murów, 


Reim i io. 


O. Fritzeg'o bursztynowo-olejno-lakierową farbę 
uznaną jako najlepszy środek do lakierowania 
podłóg, nieprześcigniona co do trwałości, wydatno- 
ści i połysku, bardzo łatwa do użycia, wysycha pod 
gwarancyą w przeciągu 6 godzin. 


EG Glazurę bursztynową od | Farbę spirytusowo-lakierową 
znanej firmy L. Marx Gaaden, firmy Christof Schramm 
nadaje farbę i połysk za jednem w Wiedniu, wysycha w przeciągu 
pociągnięciem. jednej godziny. 


Farby olejne do podłóg. 
Masę woskową do zapuszczania 
podłóg. 


Farby olejne do użycia go- 
towe w różnych kolorach. 


Masę francuską do zapuszcza- | Farby i Lakiery do drzwi i 
nia posądzek. okiem białe i kolorowe. 


Olej do zapuszczania podłóg celem usunięcia kurzu w lokalach. 


Powietrze lasów iglastych 
w pokoju 
otrzymuje się przez rozpylanie 


E- KADZIDŁA SOSNOWEGO. -3$ 


Quäker Qats 


Dostać można wszędzie w 1-funt, i */„-funt. paczkach (z przepisami kucharskiemi). 


<> 
Wszyscy lekarze wiedzą, że potrawy z owsa należą do naj- 
lepszych pośród wszystkich środków pożywienia, — i eo do 


tego jest tylko jedno zdanie. Ale rodzaj i jakość po- 
traw owsianych, jakich używają, gdy lekarz na spisie 
potraw dla dziecka, dla chorego lub zdrowego zamieści takie 
pożywienie, ma bardzo wielką doniosłość. Jeżeli zachodzi to 
pytanie, to praktyczna gospodyni może usunąć wszelką wąt- 
pliwość , zapobiedz wszelkiemu rozczarowaniu i wszelkim 
złym skutkom, gdy pełna ufności zarządzi używanie poży- 
wienia z „(juiker Oats.“ 2386 1 23 


o i ywa A, w 


L. 2776. 


Ogłoszenie. 


9 


Dnia 30 listopada b. r. o godz. 4-ej po południu odbędzie się 
w Magistracie tutejszym ustna publiczna licytacya celem sprzedaży 
grubego drzewa sosnowego i dębowego, znajdującego się na prze- 
strzeni 50-cio morgowej w lasach bełzkich, 10 kilometrów od stacyi 
„Bełz koło Sokala* oddalonych. 

Cena wywołania 110.000 złr. — Wadyum 12.000 złr. w. a. 

Bliższe szczegóły i warunki licytacyjne przejrzeć można w urzę- 
dzie tutejszym lub na miejseu u zarządu leśnego „Zielona* zwanem. 

O tem chęć licytować mających zawiadamiam niniejszem i do 
wzięcia udziału zapraszam. 2366 1 2 

Belz, dnia 2 listopada 1899 r. Tomasz Kowalski, burmistrz. 


w GORSETY 


nasze zdobyły 80- 
bie powszechne uznanie co 
do fasonu, jakoteż co do wyrobu. 
BE Gorsety hygleniczne i ortopedyczne. 


NE =1 
KRAJOWA FABRYKA GORSETÓW 
Schrneidlera 


w Krakowie, ul. Grodzka Nr. i 
(wchód przez sień), oraz 
Stradom Nr. !5. 
2361 L 50 


Wł. Tomaszewski. 


2a 620 J edyny chrześcijański Magazyn 
„|| Porcelany, Szkła 


ZA i Lamp 
w Krakowie, Rynek L. 16, 


poleca Szanownej Publiezności 
lampy wszelkiego rodzaju, 
serwisy stołowe do her- 
baty i kawy, umywalnie, 
serwisy szklanne w wiel- 
kim wyborze, po cenach naj- 
przystępniejszych. 


a większe zebrania wypożycza Szkło | porcelanę. 


Kto z Szanownych Prenumeratorów na przekazie pocztowym naklei po- 
niżej umieszczoną „pannę*, otrzyma po Zniżonej cenie 


jedyny polskim humorem zaprawny, bogato ilustrowany dwu- 
tygodnik satyryczno - polityczny, wychodzi 1go i 15go każdego 
miesiąca. 

Cena 90 ct, zaś tylko 70 et. kwartalnie placi ten, kto 
na przekazie naklei obok umieszczoną „pannę.“ 

Równocześnie otrzymywać mogą prenumeratorowie „Żartu* 
kalendarz ilustrowany ,,Żart* (19cie arkuszy druku). Cena 
50 ct, abonenci „Żartu* tylko za 30 ct. 2320 3 3 


Pieniądze adresować do administracyi „Żartu*, Lwów, Ossolińskich 15. 


Papier z fabryki Braci 


Rynek 37, linia A-B 


polecają po cenach najtańszych: 


Prócz przyjemnego zapachu, posiada nieo- 
szacowane własności hygieniczne. Oczyszcza 


stopniu. 
Flakon 60 ct, rozpyłacze od 24 ct. do 3 zł. 


znacznie lepszy pod każdym względem, niż wszelkie inne środki ochronne. 1000 do- 
wodów. 10 medali, 2 dyplomy, 2 herby państwowe. Jedna próba wystarcza! Broszury za darmo. 


Kantor: Wiedeń, III., Parksasse 1O (dom własny). 
1738 17 36 


Zastępcy poszukiwani. 
Bej 


JEM a JX OWY 


Przedściółki z Linoleum, ceratowe i japońskie. 
Chodniki z Linoleum, ceratowe i kokosowe. 

Rogóżki kokosowe, szczotkowe i żelazne. — Ceraty na stoły i meble. 

Szczotki do wycierania nóg.—Szczotki i Aparaty hyglen. do czyszcz dywanów. 


Papiery transparentowe. 
Krzepaczki trzcinowe. 


Wałeczki, Kit, Gips Pióropusze do zmiatanią kurzu. 


do zaopatrywania drzwi i okien | Szezotki 1 Pendzle do czyszcze- 
od przeciągów i zimna. nia mebli. 
- Szczotki do froterowania, zamia- 
tania i szurowania podłóg. 


Kalosze rosyjskie 
Artykuły do czyszczenia sprzę- 


i amerykańskie. tów domowych. 1705 12 0 
aF Srodki desinfekcyjne. i 


171 23 0 
PRZEMYŚL: ul. Franciszkańska 24. 


Ceny przystępne. 


ME C ianea A, 1 
| | ę———— 


ArZŻE 
— A, 
> R E s 


Ludwik Wojtan 


w Krakowie przy ulicy 
Szewskiej 23, 


poleca Szanownej Publiczności 


NOWO URZĄDZONY 


MAGAZYN OBUWIA 


męskiego i damskiego 
ręcząc zą dobrany i staranny, 
jak również i trwały wyrób. 
Bag Ceny umiarkowane. WR 
Na prowincyę wykonuje się 
według nadesłanego starego 
bucika. 2328 2 10 


| 
| 


meree BY x 
ERICAN CEREAL CO. 
"&HICAG A 


RETS- O, Ibl s U.S, A. 


damskie 
i dla dzieci 


Kapelusze 


Barety, Kapuzy teatralne i dla dzieci, oraz 
wszelkie dodatki do ubierania i modele fil- 
cowe, aksamitne kapeluszy, 


poleca po bardzo przystępnych cenach 
główny Magazyn 
towarów modnych dla dam 


ZMLERA SPÓŁKI. 


Kraków, Rynek, linia A-B. 


MG Magazyn przyjmuje do ubierania i odświeżania 
kapelusze damskie według własnych, francuskich 
i wiedeńskich wzorów, przyjąwszy w tym zawodzie 
uzdolnione siły. 
Zamówienia pocztowe z nadzwyczajną troskliwością są 
wykonywane. 2329 3 9 


FLAT DEL. 
DELIKATESÓW, ŁAKOCI i WIN 


A. HAWEŁKA w Krakowie 


POLECA 
szlachetne gatunki tyrolskich 


Jablek i Gruszek 


ORAŻ 2327 2 4 


Warony Włoskie. 


Przesyłki na prowincyę uskutecznia odwrotnie. 


Or 


Fijałkowskich w Bielsku. 


4444444444444:444444499+ 


JAN IHNATOWICZ, 


i odświeża powietrze mieszkąń w wysokim LWÓW: (sklepy własne) ul. Kopernika 3, Halicka 11. 
KRAKÓW : Sukiennice 20. CZERNIOWCE : Rynek 2. 


Udzielam lekcyj gry na fortepianie, 


Wiadomość w Głównej Agencyi Dzienników 


i Ogłoszeń J. Hopcasa I A. Salomonowej, Kra- j? 
ków, plac Maryacki Nr: 2. 


2273 6 0 


Kraków, 9 Listopada 1899. 
Józefa Ekerowa 


w Krakowie, Mały Rynek Nr. 6, 
udziela 2017 18 0 
leKkcyj tańców 
salonowych najnowszych , solowych i układu, 
w Zakładach nauk. i we własnem mieszkaniu. 
Kurs trwa do maja. 
Łaskawe zgłoszenia przyjmuje każdego czasu, 
Osobne godziny dla Młodzieży szkolnej. 


Zakład św. Józefa 


DLA OSIEROCONYCN CHŁOPCÓW 
w Krakowie, ul. Karmelicka 66 
poleca na sezon jesienny: 


szczepy OwOcow6 5- | 6-letnie w doborowych 
gatunkach, jakoto : jabłonie, grusza, śliwki, wl- 
śnie | ezerechy 100 sztak 45 zir., 10 szt. 5 złr. 
Porzeczki 100 szt. 8 złr., 10 szt. | złr. Agrest, 
Whinham Industry corocznie obficie rodzący. 
owoc tegoż dochodzi do 5 em. średnicy, a 20 gr. 
wagi, 100 szt. 18 złr., 10 szt. 2 złr. Thuja (ży: 
wotniki) w różnych odmianach, od 80 em. do 
2'/ę metr., szt. od 80 et. do złr. 50. Evonymus 
japonica (Trzmielina japońska) w doniczkach, 
bardzo przydatna do ubierania kaplie, kościołów 
od ! do l''> metr. wysoka, szt. od 60 ct. do I złr. 
Sadzonki (kłęcze) konwaiii do pędzenia w cie- 
plarniaeh, 1000 szt. 12 zir., 100 szt. zir. 150. 
Również poleca wielki wybór palm i różnych 
roślin doniczkowych po nader zniżonej cenie. — 
Przyjmuje zamówienia na bukiety, wleńce i t. d. 
Cennik na żądanie opłatnie. 2095 11 12 


ER 


ZMIANA 


JBezsprzecznie 


| największy zapas po najtańszych | 


} cenach 
M 


‘Obuwia wszelk. rodzaj 


własnego wyrobu 
od zwykłego do salonowego | 
ma na składzię i 


ÍM. Derdzikowska | 


pod zarządem B. Dobrzańskiego į 


$ przy ml. Sławkowskiej 16 

W KRAKOWIE. 2241 6 0 
(Eg Proszę przybyć i przekonać| 
y się, że wyrób mój lepszy i tańszy niż 


Skład broni 
I WYROBÓW STALOWYCH 


Karola Dudzińskiego, 


nożownika i rusznikarza 
wy Tarnowie 


BE” poleca wszelkie przybory 
myśliwskie i znakomite brzytwy. 
Ceny umłarkowane. 2205 7 10 


Piękność niezawodną 


atrzymuje się przez użycie Kremu twarzo- 
bks LE fgg om w prze- 
e ilku i usuwa piegi, 6, 
I wazilkie wyrzuty, czyniąc płeć piękną, Białą 
W Krakowie skład: J. Wiśniewski, Stra- 
dem 7, dreguerya; we Lwowie: Fridrich 
I Beacock, ulica Hetmańska Nr. 4; w Bo- 
chni: Jan Michnik, droguerya. — Ż powodu 
licznych podrabiań uprasza się wyraźnie żądać: 
„Krem Jakóba Wiśniewskiego, magistra farma- 
oyi“. Słoik 60 centów. 2133 115 0 


S | ci w 
Także 


i na spłaty częściowe 38 
bez podwyższenia cen. 
Najtańsze żródło zakupna wszel- 
kich możliwych gatunków dywanów, firanek, 
portyer, chodników, kap, koców, kołder i der 
na konie. 


6% li F 


Specyalny oddział dla ptuwdziwych per- 
skich i oryentalnych dywanów i portyer. — 
Wysortowane dywany l portyery, tudzież 
wiele resztek chodników, po bajecznie ni- 
skich cenach. 1948 15 0 

Ilustrowane cenniki gratis | franco. 
Wszelkie listy 1 zapytania adresować należy: 
Do zarządu Wiedeńskiego Magazynu „AU 
LOUVRE“ we Lwowie, ul. Sykstuska Nr. 6, 
albo w Wiedniu, IX., Hahngasse Nr. 38. 


ANASTAZY HOLIK 


zegarmistrz 
w KRAKOWIE, ulica Szawska Nr. 2, 


poleca swój dobrze zaopatrzony 
skład zegarków kieszonko- 
wych Rausehenbacha w Szafhu- 
zie, Mermoda, Longina w Gene- 
wie, oraz z wielu innych pierw- 
szorzędnych fabryk szwajcarskich, 
zegarów pendułowych, ściennycł 
i stołowych; budzików, gra 
jących rozmaite melodye, z fabry. 
francuskich i amerykańskich z 3 
letniem poręczeniem; dewiz) 
męskie i damskie, oraz wielk, 
wybór biżuteryj ze złota i srebre 
Zakupuje stare złoto, srebro, ze 
gary staroświeckie, lub przyjmuj 
w zamian. Wszelkie naprawy usku 
tecznia z ł-rocznem poręczeniem 
Ceny najprzystępniejsze. — Ścisłe dotrzymani 
terminu przy powierzaniu roboty, — W niedziel 
i święta sklep zamknięty. — Rok założenia 188' 
2075 11 0 


Rządca drukarni A. Szyjewski. 
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